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Zasłużona Pfara za zdradą narodu
Wyrok w procesie współpracowników »prasy gadzinowej«

kapitulacja
Tien-Tsinu

NOWY JORK (PAP). Powołu­
jąc się na całkowicie pewne źród­
ło rozgłośnia nowojorska donios­
ła o poddaniu się wojsk nacjona­
listycznych w Tien - Tsinie do­
wództwu armii ludowej. Na krót 
ko przed poddaniem się doszło je 
szcze do ciężkiego pojedynku ar­
tyleryjskiego.

LONDYN (PAP). Agencja Reu 
lera donosi, że władze Kuomifi3afl 
gu poslanowiiy ewakuować nan- 
kińskie centrum lotnicze do Kan­
tonu i na Formozę. Większość 
personelu lotnisk została już e- 
wakuowana. Samoloty Kuomin- 
tangu odleciały na nowe lotniska, 
znajdujące się w pobliżu granicy 
Chin i Indocłun francuskich, oraz 
na Formozę.

BERLIN (PAP). General Kuang- 
Czi - Czang, szef chińskiej misji 
wojskowej w Berlinie, oświad­
czył, że zrywa z reżimem Czaną - 
Kai - Szeka, ponieważ rząd nan 
kiński nie reprezentuje narodu i 
prowadzi politykę sprzeczną z iu 
łcresami Chin.

WARSZAWA (PAP) — Dnia 11 hm. o godz. 23.30 Sąd Okręgo­
wy w Warszawie wydal wyrok na współpracowników prasy niemie­
ckiej w języku polskim.

Oskarżony SIERZPUTOWSKI An
toni został skazany na 10 lat wię­
zienia oraz utratę praw publicz­
nych i obywatelskich na 5 lat. Sąd
uzna! za okoliczność obciążającą 
długi okres pracy oskarżonego w 
JŁnatlawcu oraz jego zdolności 
dziennikarskie oddane na usługi 
wroga.

Oskarżonego SZKLARSKIEGO 
Alireda sąd skaza! na 8 lat wię­
zienia i utratę praw publicznych 
i obywatelskich na lat 4. Sa.d wziął

Pożar w szwsrcars!dn? 

sanatorium

pod uwagę jako okoliczności ob­
ciążające również jego długi okres 
pracy w szmatławcu i zdolności.

Oskarżonego ZIEMKIEWICZA 
Ludwika sąd skazał na 8 lat wię­
zienia i ulral« praw publicznych 
i obywatelskich r.a ckres 4 lat. 
Sąd podkreślił zażyle stosunki os­
karżonego z naczelnym redakto­
rem „NKW" Niemcem — Backe- 
rom i duże usługi osobiste wy­
świadczone przez oskarżonego Hac­
kerowi“, po którego ustąpieniu os­
karżony faktycznie sam by! na­
czelnym redaktorem pisma „Co ty­
dzień powieść".

Oskarżonego BACOWSKIEGO

GENEWA (PAP| 12 cłzicci w wie 
ku cd 2 do 14 lat zginęło tragiczr^ 
śmiercią w płomieniach na skutek po 
żaru, który wybuchł w górek m sa­
natorium dziecięcym w pcK'żu Ge­
newy.

2t>i!ctnią wychowawczyni, która u 
-.iłowała ratować dzieci, poniosła 
śmierć w plemion’ ach. Pożar spowo­
dowany został niedomknięciem rczżu- 
i-zcncgo [licea w drewnianym budyn­
ku.

Oskarżony PUDŁOWSKI Cze­
sław został skazany na 4 lala wię­
zienia oraz utratę praw publicz­
nych i obywatelskich na lat 2.
Sąd podkreślił, że oskarżony pro­
wadził bezmyślny tryb życia nie­
bieskiego ptaka i poza prasą ga­
dzinową współpracował z teatrzy­
kami, organizując rewie.

Oskarżony WOLSKI Jan został 
skazany na 3 lata wiezienia i utra­
tę praw publicznych i obywatel­
skich r.a lat 2. Oskarżony otrzy­
mał najniższy wymiar bary, gdyż 
sad uwzględnił, że oskarżony pi- 
sat mało, w krótkim okresie czasu 
i s?d dat wiarę, że oskarżony był 
w ciężkiej sytuacji materialnej.

Oskarżonych AUGUSTOWSKIE-
„ iGO Kazimierza i KWIATKOW-Tomasza sad skazał na 7 lut wię- cprr;rri ...
zienia i utratę praw pub liczi: yen •> , . L . . . ,gdyż stanął na stanowisku

zysława sąd unie
winni!
że wycofali się. po krótkiej pracy 
zo szmatławca, przy czym praca

i obywatelskich na 4 lata. Sect 
podkreślił, żc wszystkie dowody
stwierdzają, iż oskarżony pracując . , .
w prasie« niemieckiej oddawał jlc-k 1110 była twórcza, bowiem do- 
Niemcom duże usługi, a nawet starczali oderwanych informacji 
wówczas gdy już mógł nie praco-|ktćre w swej treści szkody pań- 
wać po Powstaniu Warszawskim ;stwti nie przyniosły. Sami wyco-;

Największy polski armator
Każdy z marynarzy ma swo'je- 

go konika. Jeden kolekcjonuje z 
zamiłowaniem znaczki pocztowe 
całego świata, wertując albumy 
w wolnych chwilach. Drugi ioto- 
graiuje wszystko 1 wszystkich, by

największym polskim armatorem. 
Przed wojną posiadał on już 16 
statków — modeli, które wyko­
nał w wolnych chwil ach na statku. 
Mimo, iż Niemcy zabrali mu owoc 
12 lat pracy, niestrudzony kon-

Skarga Izraela
przeciwko W. Brytanii

PARYŻ (PAP). Agencja France 
Presse komunikuje z Tel - Aviva,
że potwierdzono tam oficjalnie 
wiadomość o przekazaniu instruk 
cji przedstawicielowi Izraela w

Katastrofy
samolotowe

FRANKFURT (PAP). W pobli­
żu miasta rozbił się amerykański 
samolot transportew«y, powracają 
Cy z Eerlina. Trzyosobowa zało­
ga zginęła-

LONDYN (PAP). Agencja Ran 
tera komunikuje z Rio de Janeiro, 
że brazylijski samolot pasażer­
ski rozbił się w nieznanych do­
tychczas okolicznościach koło mia 
sta Pelotas w pobliżu granicy 
Urugwaju. 8 osób zginęło.

Głód i cholera
w Hajdernbad

MOSKWA (PAP). Ag. TASS donosi 
z New Delhi, że w I lajdeobad 
tuacja szerokich mas uległa w c ągu 
ostatnich miesięcy dalszemu pogor­
szeniu, W kraju tym panuje g'ód, 
którego charą padają tysiące ludzi. 
W Ha jderabad szerzy się również 
epAcmra cholery.

Korespondent dz emuika „Free 
Press journal“ d.3wosi, że w prowfn 
cji Telinhana toczą siię wał» między 
chłopami a wojskiem.

Przyliycls posła ZSRR 
do płn. Korei

MOSKWA (PA.P). Agencja Tass 
donosi z Penian o przybyciu tam 
w dniu 11 stycznia posła radziec­
kiego w lutlowd - demokratycz­
nej Republice Koreańskiej — Szty 
kowa wraz z personelem posel­
stwa. Pierwszego posła ZSRR w 
Korei powitali na lotnisku przed 
elawiciele rządu z premierem Kim 
- Ir - Sen na czele.

ONZ w sprawie zwrócenia się do 
Trygrie Lie o jak najszybsze zwo­
łanie Rady Bezpieczeństwa-

Skarga Izraela przeciwko jedno 
stronnej interwencji brytyjskiej 
w konflikcie palestyńskim poru­
sza m. in. następujące punkty:

1) wysłanie wojsk brytyjskich 
do portu Akaba;

2) prowokację, jaką stanowiło 
wysłanie brytyjskich .samolotów 
wywiadowczych nad pozycje 
wojsk żydowskich w południowej 
Palestynie;

3) ruchy wojsk brytyjskich, kie 
rowanych z Malty i Cypru w sl.ro 
nę granicy egipsko - palestyńskie!

Rzecznik rządu Izraela oświad­
czył ponadto, że kampania pro­
wadzona ostatnio przez pewne 
dzienniki brytyjskie, wskazuje na 
istnienie poważnego niebeznieczeń 
stwa bliskiej interwencji zbrojne] 
Wielkiej Brytanii w Palestynie, 
tym bardziej, ie rząd brytyjski nie 
podjął żadnych kroków w kierun­
ku uspokojenia opinii publicznej.

Przedstawiciel Izraela w ONZ 
przedloż.y również dowody dosiar 
czania broni i sprzętu wojskowe­
go przez Wielką Brytanię krajom 
arabskim.

Rząd Izraela domaga się od Ra­
dy Bezpieczeństwa rozpatrzenia 
sytuacji, laka wytworzyła się po­
między Wielką Brytanią a Izrae­
lem zgodnie z art- 34 Karty Naro­
dów Zjednoczonych.

NOWY JORK (PAP). Przedstawi­
ciel Izraelu w ONE Ehan przekazał 
na rpce przewodu czącefeo Rady Bez­
pieczeństwa pismo, wyrażające po­
ważne zaniepokojenie Izraelu w 
związku z ostatn'ir rtanowiskiem rzą 
cłu brytyjskiego wobec .tego państwa.

P.ząd Izraelu zwraca uwagę na ru­
chy floty w-ąennei i lotn ćwa brytyj­
skiego w rejonie śródziemnomorskim, 
jakie nastąpiły w przeddzień rozpo­
częcia rokowań o zawieszeń u bron' 
pomiędzy Egiptem a Izraelem. Woj­
skowe zarządzenia brytyjskie zmierza 
ją sstBcwłe do wywołania niepokoju 
' zagrażają międzynarodowemu bez 
pieczeństwu.

tiafil do „NKW" do Łodzi.
Oskarżonego MANNA Kazimie­

rza sąd skazał r.a 6 lat więzienia 
i utratę praw honorowych i oby­
watelskich na lal 3. Sąd podkreś­
lił, że oskarżony ilustrował „Falę" 
od jej założenia aż do końca jej 
istnienia. Jako zdolny i utalento­
wany gralik oddal swój talent na 
rslugi wroga. ^

Oskarżony TREPANOWSXI Ta­
deusz został skazany na 5 lat wię­
zienia i utratę praw publicznych 
i obywatelskich na 3 lala. Sąd 
wskazał na jego uporczywe nawro­
ty do pracy w pras-e gadzinowej 
oraz kumanie się z Niemcami.

Oskarżony LEŚNIEWSKI Wła­
dysław został skazany na 4 lata 
więzienia I utratę praw publicz­
nych i obywatelskich na lat 2. 
Jako okoliczności łagodzące sąd 
wziął pod uwagę warunki w ja­
kich znalazł się oskarżony, a mia­
nowicie prześladowania, jakie mu 
groziły ze strony okupanta.

Strąk prnikśw 
welijskitii

LONDYN (PAP). W walijsKim 
okręgu górniczym w kopalni Met 
hnyr rozpoczął się strajk 1.800 
górników, domagających się pod­
wyżki plac. /

SzpinaSski w Pradze
PRAGA (PAP). Do Pragi przy 

był znakomity pianista polski — 
Stanisław Szpigałski, który w 
dniach 13 i 14 Łm. wystąpi jako 
solista w koncercie Filharmonii 
Praskiej.

fali się z pracy kiedy poznali swój 
błąd.

TU- Wiw - - - -r
po powrocie do kraju pekazitć 
swoim najbliższym gdzie był i 
co widział. Niektórzy próbują 
swych zdolności piórem, względ­
nie starają się wypowiedzieć swe 
obserwacje plastycznie-

Starszy asystent maszynowv na 
m-s „Batory" jest niewątpliwie

^Sigjws;'

strulctor przystąpił do budowy uO 
wej floty

Na zdjęciu p. SI. -Borsik 
kańcza nowy model fregaty „May 
flower", która w roku 1640 prze­
wiozła większą partię emigran­
tów do Ameryki. (zk)

Stewa Uste zmieniają UMmi
Obhidne stanowisko Anglosasów w sprawie Initonezji

NOWY JORK (PAT- Na wtorkowym posiedzeniu Radv Bezpieczeń­
stwa w sprawie Indon*2j , złożył oświadczenie delegat amerykański Jes­
sup. •

— zdani em rząduStwierdził on, ze 
amerykańskiego — cVaiacJa hcleii- 
derskeh wojsk kołoniainych w Indo­
nezji były ndczym n euspiawiedtlwia- 
ne crsz sprzeczne zarón»i«o z posta­
nowieniami rczejuiu, osiągniętego w 
styczniu 1948 raku, jak i z uchwała­
mi Rady Bezp'eczeństw|i. Jessuo pod­
kreślił, że Holendrzy pogwałcili roz­
kaz Rady Bezp eczcńsrwa zaprzesta­
nia ognia w Indonezji.

Delegat amerykański domagał się 
lewakuaoji wojsk holenderskich z In- 
dtenezji „Graz przeprowadzenia tam 
.wolnych wykopów.

Ew-r,ku*(*a — zdaniem Jessu- 
pa — ma jednak nastąpić dopiero 
po przywróceń u ładu i bezpieczeń­
stwa w I -donez.'i. Y7 ten sposób Sta­
ny Zjcdn xzciie, pomimo pozornego 
potępienia Holandii, 'zgadzają się na 
dalsze pozostawanie jej wojsk kolo­
nialnych w Indonezji do chwili, k e- 
dy uzna to za wygódce.

Ddegał Chin — Tslang-Tsiang do 
magfł się pełnej gwarancji, że przy­
szłe wybory w całej Indonezji będą 
wic lire.

■ Przedstawiciel Norwegi — Moe 
potęp'1 również I Iolandię, stwierdza- 
:ąc, że ałccja #ojśko*wn w Indonezji 
była bezprawną i sprzeczna z Kartą 
ONZ. Dccaągół się on jak najszyb­
szego znalezienia przez Radę dróg 
rozwiązań a obecnego konfliktu w In- 
cl-ńezji, wysuwając projekt wznowie­

nia bezpośrednich rokowań w Indo­
nezji pod kontrolą Rady Bezpieczeń­
stwa.

fóełeg.-t radziecki — Malik oskar­
żył YYiefką Brytanię : Stany Zjedno­
czone o poparcie agresji holender­
skiej w Indonezji. Ptdkreśji! on, że

trio-amerykańska większość w Ra­
dzie sprzeciw.ie się swego czasu pro­
jektom radź eckjn, któąych realiz?.c;a 
imk.n;ożłi'vi'».by wznowienie działezi 
r/cjeii ych w Inder,ez i. Zdaniem de- 
.egata ZSRR napaść lici mderska na- 
sląpiją za cichą zgodą innych państw 
koleniakiych.

hfołtepne o-s edzenie Rady zwala­
no na piątełc.

indeoezja HLfc uEegła przemocy
NOWY JORK (Pi\.F) — Rozwój sytuacji v'ojskov.'ej w Indone­

zji, pomimo teoretycznego opanowania przez Holendrów całego te­
rytorium Republiki, wskazują na to, że władze holenderskie sloją 
w obliczu długotrwałej walki z partyzantami indonezyjskimi.

W ostatnich dniach działalność 
partyzantów przybrała na sile. Po­
mimo wielkich utrudnień, stawia-

Pö’Vüfiz w ÜMsykü
MEKSYK (PAP), 

lewnych deszczów
Na skutek u- 

wystąpdy 7, 
brzegów rzeki w stanie Sonora w 
północno - zachodnim Meksyku. 
80 tys. kilometrów kwadratowych 
żyznych ziem znalazło się pod wa 
dą. Dziesiątki tysięcy ludzi eą 
bez dachu nad głową, Przystą­
piono energicznie do ewakuacji 
ludności z najbardziej zagrożo­
nych miejscowości. Wszelka ko­
munikacja w tej część! kraju jest 
przerwana.

iarcei CaGhin prz«wodn_czy ofsraifom
Zgromadzenia Narodowego
PARYŻ (PAP), W a wtorek nastąpiło otwarcie tegorocznej sesji 

francuskiego Zgromadzenia Narodowego. Obradom przewodnicząl naj­
starszy wiekiem deputowany Marcel Cachin, jeden z przywódców Fran­
cuskiej Parti, Komunistycznej.

Cachm wygłosił przemówienie, w 
którym wyraził życzenie, by rok 1919 
był rckiemjpsŁo-u i dtiTirflłfcd^t Mów
ca przypomniał ro,'ę ludu franciHkłS- 
go w walce z naje&lźcądritlercr.włkim

Po^tępow] Amerykanie w obronie pokoju
NOWY -JORK (PAP). Körntet 

Wykonawczy1 Amerykańskiej Partii 
Postępowej ogłosił komunikat, w któ 
rym domaga się, aby prezydent Tru

Mręty FiSkieJ !i yfaaili
w sjtrawie konfliktu jiafosłfńskiego

LONDYN (PAP), Rzecznik bty- 
tyjskiego Foregn Office złożył o- 
śwdądczenie, w którym probonval zreii 
ciC calkowdtą cdpowiedsialrujśc za o- 
bccną sytuację w Pa,fe,*vme na Radę 
Bezpieczeństwa. Stwierdził cn, Łe Ra 
da „straciła kontrolę“ nad wydarze- 
n auii iv tym kraju.

Równocześnie rzecznik zapowie­
dział iż rząd brytyjski zastrzega so­
bie pełną swobodę działania w przy­
szłości na Bliśltóm Wschodzie, jak­
kolwiek „nie zamierzą obecnie w ni­
czym przeszkadzać“ prowadzonym tr 
Rhodos TokcÄvaniO'.n pomiiędzą' ipnkd 
StąiMcieląpą; Izradti i Egiptu

PARYŻ (PAP). Powołując się na 
miarodajne źródła, agencja France 
Presse oonosi z Kairu, ie brytyjskie 
władze wojskowe wzięły w st.vc ręce 
calkow tą kontrolę nad wojskami i 
środkami komunikacyjnymi w Tralts- 
jordanii. Legion aralisld, pozostający 
pod dowództwem Głuhb Paszy, pód- 
poirządlkowarło również bezpośredme 
Anglikom.

Nieznana jest jeszcze sytuacja ar­
mię. irackiej, która znajduje się teore­
tycznie razem z wojskami transfer- 
clańskimi pod jcdnjdiitym dowodź', 
twęiń»

man doirzymal suvycli ąarzyizecztń w 
sprawie utrwalenia pokoju : w tym 
celu podjął rokowani?, ze Związkiem 
Radz-ccltim d!ą u reguł owa ni a najyyaż 
niejszych spornych zagndftisń.

NOWY JORK (PAP). W dniu 25 
marca br. nąstąpi otwarcie zjazdu 
pracowr.ii'ków kultory Stanów Zjed­
noczonych, poświęconego sprawie po 
kcju i porozuimieniia miedzy USA a 
ZSRR.

Zwyżka tan obuwia 
we Francji

PARYŻ (PAP) W ostatnich dniach 
20 fabryk obuwia zostało zamknię­
tych. Załcupy obuwia we Francji 
zmniejszyły się w roku W48 o 50*/r 
« stosunku do 1947. Spadcik' nabyw­
ców tłumaczy s’ ę znaczna zwyżiką cen 
cbuiwia.

Podłcreśla się, że Francia ajisjwrlu- 
ie duże ilości sikóry do Belgii, która 
odsprzedaje ją z kolei Niemcem.

Produkcja niemieckich fabryk obu- 
cjia wzrosła w ciągu ubiegłego roiku 
e i Q2 ace®

oraz jego wysiłek w odbudowie kra­
ju. Obecnie — stwierdził mówca — 
sytuacja wewnętrzna i zagraniczna 
Francji ułesla pogorszeniu, a ten stan 
izeczy jest następstwem faktu, że od 
rzucono program franculik ego Ruchu 
Oporu, cieszący się poparciem przy­
gniatającej większości napadu francu­
skiego.

Program ten przewidywał m. in. 
przymierze francusko-radzieckie.

Współpraca mocarstw o różnych u- 
sitrorach gospodarczych jest możliwa, 
Zagadnienie to zostało rozstrzygnięte 
pa-zytywnic tak przez kierowników 
Związku, Radzieckiego, jak i pi zez 
arczyd-eiita Stanów Zjednoczonych 
Rooscveha, a nawet pizez przemy- 
sipiwe kola ame.rylcfińsfkie. Czy nie 
mów się jeszcze dziś, o możliwości 
sipotkama Trumoma ze Stalinem?

W dałszyrm ciągu s-wego pizemś- 
toieni'a Cachin cytuje Jsuresa, jctóry 
powiedział:

„Lud Francji raduje się, kiedy na 
świec e rodzi się nowa republika". 
Laid Francji — powiedział Cachin —

pragnie, aby w roku 1949 skończyły 
się wszystkie wojny, oshbiajuce na­
rody Europy, Azji i Afryki. W.elko 
ścią Frar.cji jest to, że pierwsza sze­
rzyła ona wolno ić j nadzieje. Będzie 
ona błagosławiona przez ludzkość, je 
żeli pozostanie w erna swej szlachet­
ne', świetnej tradycji.

Przemówienie Cącliina zostało po 
witane burzą długotrwałych oklasków 
na lewicy, certami i również na nie­
których ławach praw cy.

nych korespondentem zagranicz­
nym w Indonezji, których depeszo 
podlegają surowej cenzurze władz 
holenderskich, doniesiono o licz­
nych atakach na skupiania holen- 
derskeh wojsk kolonialny cii i ko­
munikacyjne ośrodki Republiki In­
donezyjskiej. Jeden z korespon­
dentów amerykańskich był świad­
kiem smia'ego ataku partyzantów, 
przeprowadzonego w samym cen­
trum stolicy Republiki —- Jog;a- 
Karta. Radio republikańskie donio­
sło o walkach w rejonie Batawii, 
zaś sami Holendrzy przyznali się 
cło licznych ataków partyzanckich 
na plantacje i kopalnie.

Szef delegacji indonezyjskiej 
w ONZ — Galar i przedstawiciel 
Republiki w Waszyngtonie — Soe- 
imiro, zapowiedzieli w rozmowie z 
dziennikarzami znaczne rozszerzę- 
nie działalności partyzantów na te­
renie Indonezji. Dr Soemitro oś­
wiadczył, że nie ma szars porozu­
mienia pomiędzy Republiką Indo­
nezyjską a Holandią, jak długo 
kapitaliści holenderscy, którzy na­
rzucili wojnę w Indonezji, będą 
pozostawać przy władzy w swoim 
kiaju.

Komentator wojskowy „New 
York Star" -ocenia bardzo wysoko 
seanse partyzantów indonezyjskich. 
Twierdzi on, że wzorem dla ich 
akcji będzie skuteczna partyzant­
ka w Tndochinach i Chinach. We­
dług oceny komentatora dziennika, 
partyzanci indonezyjscy mają co 
najmniej 75 proc. szans na odnie­
sienie ostatecznego zwycięstwa w 
wojnie z Holendrami.

Zjednocz2nie rumuńskich 
organizacji młodzieżowych

BUKARESZT (PAR). Komitet cen 
tralny nrmimsldej partii robotniczej 
na plenarnym posiedzeniu powziął re 
zolucję w sprawie utworzenia jcdito- 
iteji organizacji młodzieżowej, khira 
objąć ma rnloiFsież robc-rn czą i cthlcp 
sllm Rcwnun-i,

Amerykańscy frarasportowcy
TE&ipus,1*)i*? dl$*§€§ sśr&iSt

NOWY JORK (PAP). Związek! 
robotników transportowych podał 
do wiadomości, że pracownicy a- 
merykańskich towarzystw lotni­
czych wypowiedzieli się za straj­
kiem powszechnym w razie me

uwzględnienia ich postulatów pod 
wyżki plac. Przewiduje się, ie 
strajk wybuchnie w poniedziałek, 
co sparaliżuje całkowicie wszel­
ką komunikację lotniczą na tere­
nie USA oraz z zagranicą.

Kzmzńa n‘e zezwala 
Otto Strassera

na wyfazd

OTTAWA (PAP). Rzecznik ka 
nadyjskiego ministerstwa 6praw 
zagranicznych oświadczył, że Ka 
nada nie udzieli zezwolenia na wy 
jazd do Niemiec Otto Strassero- 
wi założycielowi „Czarnego Fron 
tu . Rzecznik dodał, iż. brytyjskee 
władze okupacyjne zakomuniko­
wały rządowi kanadyjskiemu, że 
nie wpuszczą Strassera na tery­
torium podległej im strefy w za­
chodnich Niemczech. Przewiduje

się, że' podobną decyję. powezmą 
również francuskie i amerykań­
skie władze okupacyjne-

ZB stycznia
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MARSZ ™ZC!ĘS™'A Wszysiifie stronnictwa popierają polityką Rządu
T"1 Dalszy ciqg dyskusji na posiedzeniu Sejmu

W dniu 12 stycznia 
sywy styczniowej, przeprowe 
z jednostkami I Armii Wojska Polskiego.

Ofensywa ta potężnym uderzeniem złamała opór niemieckiego 
irontu na Wisie 1 rozwijając się w błyskawicznym tempie w ciągu 
niesr.elna 12 dni oswobodziła całą prawie zachodnią polać Polski, 
otwierając drcg? na Berlin.

V'“"u1 styczniowe noce wrzała w sztabach wyczerpująca 
praca Nad mapami pochylały się zmęczone twarze oficerów. 
Czerwone cłowki nerwowo kreśliły na mapach plany niemieckich 
itmocnien, projekty ataków. Stukały szybko maszyny, huczały tele- 
rony, padaiy tajne rozkazy, meldunki. Pracowały sztaby pułków, 
brygad i dywizji, sztaby armii 1 irontu.

° ściele 12 stycznia 1945 roku wielor.ocr.a praca zespołów 
sztabowyc.j przybrała realny wyraz. Na całym warszawskim odcinku 
nadw.slaćskiego frontu zagrały działa. Ruszyła ofensywa. Pierwsze 
rozpocz -’tak przyczółki na Wiśle. Skoncentrowały® uderzenie sil 
armii radzieckiej i jerluestek wojska polskiego, jak gwałtowny 
cios taranu rozbiło opór niemieckich umocnień. Zaskoczone nagłością 

si a ofensywy dowództwo niemieckie, pragnąc powstrzymać atak 
odclnkó” ZaCZ"’° P°^res:‘pie ścii?9ać rtWizje z innych

. Tu- »tri.ar,-fwa,a s:rrt>egia radziecka. Na osłabione odcinki 
Irontu niemieckiego padły nardenre uderzenia. W dwa dni po roz­
poczęciu natarcia przez marszałka Koniewa rusza do ataku pierwszy

u i 3 v7az z rim 1 arroia P°'ska pod dowództwem
gen. Popławskiegb. 'ównoczcśiic ruszyły wojska marszałka Rokos-
Pie'rowa0’ 9 ^ Stycznia PrzYst?PiłY do ofensywy wojska tjen.

„Potężna linia ’anowej obrony niemieckiej" pękła jak zgnie­
ciona w pelcach zapałka. 220 dywlz'i niemieckich marzących ieszcze 
do nielawna o „cudzie, który zbawi naród niemiecki”, o „Wunder- 
waffi i niemieckim Stalingradzie, pierzchły w popłochu, nie zdą- 
zywszv nawet wykerać tak „zasadniczych" rozkazów swego do­
wodowa, jak niszczenie obiektów przemysłowych t burzenie mtast. 
Chełpiąca sm „blitzkriegiem" armia niemiecka zmuszona była teraz 
przezywać drugi „blitzkrieg", tylko w odwrotnym porządku. Jedno 
za i Irugim padały ~niazda oporu. Co godzina inna miejscowość znaj­
dowała się w rekach armii rosyjskiej i walczącego z nią ramię 
przy ramieniu wojaka polskiego. Ofensywa szła niepowstrzymanie 
naprzód.

15 stycznia zdobyto Kielce, 16 — Radom, 17 — wyzwolona
rosiała w zaciekłym boki mecze"ska i bohaterska Warszawa, 18 __

obyto Częstochowę, 19 — Kraków i Łódź. Te ostatnie miasta dzię­
ki wspaniałemu zakoszeniu strategicznemu, zajęte zostały prawie 
bez boju. Temu zawdzięczać możemy, że Kraków ocalił swą zabyt 
kown architekturę, a rlarwwenK w zez v/o'ska niemieckie demontaż 
iabryk włókienniczych w Ło"’zi nie został wykonany.

22 stycznia womka radzieckie i polskie stanęły nad falami 
Odry. Równocześnie toczą się boje na Pomorzu. W ciężkich zimo­
wych walkach zdobyte zostaje pRć pasów obronnych Wału Po­
morskiego. IV daiszvch b^ach #oisk» radzieckie i polskie docierają 
pod Kołobrzeg, simą nad Bałtykiem.

Rozpoczęta 12 stocznia ofensywa przynosi wkrótce wyzwole- 
nie Śląską, złamanie ebreny niemieckiej na Odrze, otwiera drogę 
pa Bertin.

Pzaś, gdy z perspektywy czterech lat, spoglądamy na ofen­
sywę styczniową, bvć może ;ac'era się już poDosze w pamięci 
krwawy wysiłek żołnierzy radzieckie?» i polskich. Ale nie zapomnl- 
my nigdy o reainveh wynikach tai ofensywy, o tym, że przyniosła 
nam ona setki miast i wsi, ocalonych od wojennych zniszczeń, o tym, 
że dała nam niezniszczony przemysł Śląska i Lodzi.

Nie możemy zapomnieć i nie zapomnimy, że ofensywa ta 
przyniesła nam wolność, otworzyła nam drogę startu do odbudowy 
i dobrcbvtu.

fest jeszcze inna wymowa ofensywy styczniowej. W ciężkich 
dniach walki, we wspólnych boiacb, we wsnóluych biwakach krzepła 
przyjaźń narodu uolskieno 1 radzieckiego. Wspólna ofiara krwi usu­
nęła wiekowe uprzedzenia i niechęci. Żołnierz polski zrozumiał, że 
tv'ko droga u beku potężnej Armii Radzieckiej j.ast drogą do wolnej 
Polski.

Dztó żołnierz ten walczy na innym froncie, na froncie odbu­
dowy. Mundur zamienił na robocze' kombinezon, dłonie, nawykłe do 
twardego drzewca karabinu, uięły rękoieść młota, uczepiły sic pługa.

Walczący o swój dobrohvi. o szczęśliwą przyszłoś- na-ćd pol­
ski wie, że walke te doprowadzić może do zwycięstwa tylko w opar­
ciu o trwałą przyjaźń z walczącym o pokój Związkiem Ra^wckim.

Kc.

W dalszym ciąga Sejmowej cły j jął wicemarszałek Barcikowskl, u- 
sliUSJL?abrał. 9‘0S Poseł Juszkie- dzielając głosu w dyskusji nad cx

pose Premiera oraz przemówie­
niami ministra Skarbu Dąbrow­
skiego i prezesa CUP Dietricha — 
posłowi Bocheńskiemu (Kat. Snob 
Klub Poselski).

Klub Katolicko - Społeczny 
wdzięcznością przyjmuje apel po­
sła Langego i zawsze będzie go­
towy do współpracy z PZPR, zaj­
mując stanowisko pełne szczere 
go i rzeczowego obiektywizmu.

Poruszając stosunek państwa 
do kościoła, pos. Bocheński wyra 
ża wiarę, że można znaleźć drogę 
współpracy między ustrojem, któ­
ry jako ceł zakłada sorawiedli 
Wość społeczną, a religią, opartą 
na zasadzie mi.ości bliźniego.

Poseł Rataj (3L), zabierając głos 
w imieniu SL i PSL, omawia kil­
ka zasadniczych problemów z dzie 
dżiny rolnictwa. Proces przemia­
ny struktury gospodarczej kra 
ju z rolnego na przemysłowo - 
rolny uwydatnia s:ę wyraźnie w 
drugim roku naszego planu trzy­
letniego. Pos. Rataj pcd.kreśla 
też zdecydowane przejście z proce 
su odbudowy do procesu rozbudo­
wy kraju. Zwraca również uwa­
gę na wielki postęp w planowaniu 
gospodarczym, uwydatniający się 
m. in. w połączeniu budżetu z pla 
nem inwestycyjnym.

Poseł Stefański (SD) stwierdza 
w imieniu swego klubu, że rząd

wicz (SL). Nawiązując do expose 
Premiera Cyrankiewicza oraz prze 
mówień min. Skarbu Dąbrowskie­
go i prezesa CUP Dietricha, mów 
Ca oświadcza, że Stronnictwo Lu­
dowe popiera politykę Rządu i bte 
rze za nia pełną współodpowie­
dzialność. Polityka ta jest bowiem 
najistotniejszym wyrazem dążeń 
ludu polskiego

Następny mówa — poseł Chajn 
(SD) — podkreśla, że oceniając 
działalność Rządu Stronnictwo De 
mokratyczne czyni to w świado­
mości, iż jest to również jego 
Rząd, za który wespół z partią ro 
botniczą i innymi stronnictwami 
Bloku ponosi pełną odpowiedział 
ność.

Pos. Groszyński (Str. Pracy), na 
wiązując do wypowiedzi przedsla 
wicieli Rządu, oświadcza:

Przedstawione nam osiągnięcia 
zawdzięczać należy koncepcji u- 
strojowej, politycznie i gospodar­
czo jedynie słusznej, dzięki któ­
rej realizuje się władza demokra­
cji ludowej, wyrażonej w koalicji 
stronnictw demokratycznych pod 
przewodnictwem partii klasy ro­
botniczej. Koalicja ta jest „yra- 
zem sojuszu klasy robotniczej z 
całą ludnością pracującą w mie­
ście 1 na wsi, a osiągnięcia Rządu 
są osiągnięciami całej Polski pra­
cującej.

Z kolei przemawia pos. Banach 
(PSL).

Mówca wita z radością zjedno 
czenie klasy robotniczej, wyraża­
jąc przekonanie, że wywrze ono 
decydujący, twórczy i pomyślny 
wpływ na całokształt stosunków 
w Polsce Ludowej. Platforma, na 
której zjednoczyła się polska kia 
sa robotnicza — mówi pos. Banach 
— oznacza zwycięstwo ideologii 
sbjuszu robotniczo - chłopskiego. 
Chłopi pracujący — mało i śred­
niorolni — mają wszelkie powo­
dy do zadowolenia z takiego sta­
nu rzeczy.

Po przerwie przewodnictwo ob-

Polski Ludowej wykonuje
budżetowe na coraz większą skalę 
z coraz większą odpowiedzialno 
ścią i coraz sprawniej. Główną 
cechą przedstawionego obecnie 
budżetu jest koordynacją wysił­
ków wszystkich niemal resortów 
państwowych.

Poseł Albrecht (PZPR) poświę­
ca swe przemówienie zagadnie­
niom oświaty i kultury, które mu 
szą być funkcją zmian, jakie z?.- 
szly w naszym kiaju. Obok <v-e. 
kiego zadania upowszechnię,ni 
kultury i oświaty na czoło wysu­
wa się zadanie nasycenia >ch wici 
ściwą treścią ideologiczną, do cze 
go przywiązuje wielką wagę Klub 
Poselski PZPR. Rząd musi uczy­
nić wszystko, aby zaspokoi;: o-d 
szerokich mas do oświaty i kultu
ry-

Z kolei zabiera głos poseł Che! 
chowSki (PZPR), zatrzymując s'ę 
nad lą częścią sprawozdań rządo 
wych, która dotyczy zagadnień 
wsi i gospodarki rolnej:

Naszym celem jest usunięcie 
wszelkich śladów tej nędzy 
chłopskiej i wszelkich możliwości, 
wyzysku człowieka przez człowie 
ka

prace poziom życia rodzinnego- Kła­
mią ci, którzy szepcą, że po przy 
stąpieniu do spółdzielni produkcyj 
nej ktokolwiek będzie wyzuty z 
własności, a szczególnie z własno­
ści ziemi. Kłamią ci, którzy szep­
cą, że ktokolwiek może być gwuł 
tern zmuszony do udziału w spół­
dzielni produkcyjnej. Państwo 
polskie, jak i partia nasza, ^toi 
zdecydowanie na stanowisku zu­
pełnie swobodnej decyzji chło­
pów w tej sprawie — ich całko­
wicie wolnej woli.

Na zakończenie poseł Chelcho- 
wski podkreśia, że ogólne zadania 
państwowego planu gospodarcze­
go w dziedzinie rolnictwa można 
streścić ,ak nasLępuje: wszech­
stronna pomoc dla milionów indy 
wirtualnych gospodarstw chłopów 
mało i średniorolnych, zwiększe­
nie obszaru uprawy, podniesienie 
wyrrajności z hektara, podniesie­
nie gospodarki hodowlanej, ogól­
ny wysiłek rolnictwa w kierunku 
zaspokojenia potrzeb przemysłu 
w dziedzinie surowców oraz nale­
żyte zaopatrzenie wsi w artykuły 
przemysłowe. Klub poselski PZ

_ ___... PR — kończy wśród burzliwych
Kłami ci, którzy szepcą ja-I oklasków poseł Chelchowski —

koby spółdzielczość produkryjn 
miała naruszyć w czymkolwiek 
prawa rodzinne. Naszym celem 
jest uczynić życie każdej rodziny 
chłopskiej dostatnim i kultural­
nym, a przez to podnieść moralny

widzi wykonanie tych zadań tyl­
ko w ścisłej współpracy z ruchom 
ludowym i w ugruntowaniu soju­
szu robotniczo - chłopskiego, któ­
ry jest trwałą podstawą w adzy 
ludu i jego rosnącego dobrobyLu.

iamce dypi0ifiaeji fsryfyjskfej
Tui przed świętami ukazał się pod 

tym tytułem artykuł, stanowiący nie 
wątpliwe hiovuin w publicystyce rzą­
dzącej partii zjednoczonego króle­
stwa. Mimo błędów w ocenie zjawisk 
zarówno sam tytuł, jak i szereg spo­
strzeżeń i wniosków, są znamię«* 

wskazują, że poczucie rzeczyw sto- 
ści przenika do wpływowych kół La­
bour Party. Artykuł ukazał się w

Pois’d bilans harfa zagranicznego
Dwukrotny wzrost przywozu i wywozu

WARSZAWA (PAP) — Obroty 
handlowe Polski za 10 miesięcy 
1948 r. tj. od początku stycznia do 
końca października ksztaltowmly 
się następująco:

w przywozie 117.635.000.— do­
larów — w wywozie — 403.198,000 
dolarów.

W ciągu 10 miesięcy 1947 r. 
obroty te wynosiły w przywozie—

LUDZIE 1948 KOKU

40 Icf pre^y fcrfrdnej Arnolda Szyfmana
W roku 1543 Arnold Szyfman ob­

chodził Jubileusz czterdziestolecia pra­
cy teatralnej. Dla uczczenia wybitnych 
zasług Sz} imr.na w dziele rozwoju 
polskiego życia teatralnego wydana 
zosłata specjalna księga pair,lulkowa. 
Z księgi tej zaczerpnęliśmy fragmenty 
wspomnień Ludwika Solskiego o Szyf­
manie.

...Jakoś w połowie grudnia 1905 r.
'— gdy w gabinecie dyrektorskim bie 
ć.zi.em się z trudnościami repertuaro­
wymi, a nawet, przymiaru się, tro­
ską, azali podołam podjętej pracy i 
czy, od czego niech Bóg mive strze­
że, nie popadnę w kłopoty finanso­
we — wpada woźny, który „fi---- •>- !
""T pnfv rm;ri ■ ’

więc pozwalam sobie 'wręczyć mój 
pierwszy utwór, z prośbą o przeczy­
tanie i zaopmicwznfe, czv będ-zoe 
mógł dostąpić zaszczytu, iżby ujrzał 
świirtlo kinkietów na krikowskizj sce­
nie ?...

— Ano, zobaczymy. A jak. tytuł?
— „Fifi“.
— „Fifi" — o, to łakemy kąsek, 

więc spróbuję, może się uda... Pro­
szę przyjść za parę dni, odpowiem.

Za parę dni, z punktuałncścMą ze­
garka zjawia sie pan dr Arnold z 
gorączkowy m v/.yp ekiem na policzku, 
z oczyma, wyrażającymi niepokój, i 
Japyłuje:

— Czy pan dyrektor...
Czytałem, czytałem, cczuCś- 

juk gę ma, Fi fi“ ? — ja!
Ocbize, wcale dołu

Ć 7

trc.-oący s.ę, lę.ciA.y, tro-oię n en «su­
wy i trochę jąkający s ę, z meldun­
kiem :

— Pinie dyrektorze, przyszedł ten 
młody..,

— Kto? Jak sie nazywa?
— Jakosi... acha... Siw... Shv„, 

Siwnron...
— Dawaj go.
Po chwili zjawia się młody elegant, 

żywy, sprężysty — jak s ę później 
okazało — mocno elolewentny, i z 
tupetem się przedstayvia:

- - Jestem dr Amoki Sz\ fman. Ty­
le dobrrgo nasłuchałem się, że pan 

«DCS. IRik-UÄ autorów,

’ , FT
;T
t to Jeszcze „dziewczę dojizałe", 

_■ — cyvszem jak na pcczątek, do- 
-e zbudowana, żywa, dowcipna, z 
brae zap'władającym się talentem 
"'sana ..Fifi" ukaże się na afi- 
u — jako prapremiera 13 styczna 

9f)6 roku i to w obsadzie ról, jaką 
będę irważał za najlepszą. Kontem 
irn ?

—- Ałeż, panie dyrektorze, jestem... 
— Dobrze, dobrze, odłóżmy te ce­

remonie na później. Teraz nie mam 
ftwsu, czekają z próba.

Prapremiera udała się. „Fifi" przy 
oacńa do gustu rozhaw-oncj publ cz- 
1'soi, i — co ciekawsze, rozkapry- 
zooej krytyce. Moi akterzy też dziel 
e się spisał1;.
— No cóż, panie doktorze, czy 

•an zadowolony? Przeczuwałem ta­
rnt i no zawBcdłem się. Talent jest!

— Ależ naturalnie, panie dyrekto­
rze, to szczyt mojego marzenia. Je­
stem oszołomiony. Serce biie md ra­
dością, i nie wiem, jak mam dzię­
kować... A do tego ta wyjątkowo do­
bra obsada. Same asy, same asy sztu 
k aktorskiej: Orden - Sosnowska, 
Solska - Grcsscrowa, Zelwerowicz 
Aleksander, Leszczyński Jurek, So­
biesław, Osterwa Juliusz, Węgrzyn 
Józef, Bończa, Walewski i inni. A 
wśród nich ja, ja miody, bardzo je­
szcze młody autor. O, dziękuję, dzię 
kuję...

— Podziękowanie przyjmuje i go­
rąco zalecam pisać, pisać, a ja będę 
tYjko łjucanmm LgjteafcmęfiLj«

i
Niestety, ten flirt autorski z „Fifi‘ 

stanął na martwym punkcie... i — jak 
wiadomo — ne pozostawił oczekjwa 
nego potomstwa! Zwierał go jednak 
szeregiem jubileuszowych łat, z wy­
trwałą, mozelną, lecz jakże szczytną 
pracą dla sztuki, teatru i „Teatru 
Polskiego".

Ten wypominek poświęcam Tob:e 
— Czcigodny Jubilac e, a dzisiejszy 
móij kolego i serdeczny przyjacielu.

Nie jestem ja władcą pióia, a u- 
bogj jestem słowem — aby wypavie- 
dzieć uczucia, jakimi przepełń cne 
jest serce moje, gdy przychidzi mi 
w dniu Twego święta pokłonić s!c 
wszystkim zasługom, jakie czterdz e 
stoletnią pracą i epicką położyłeś na 
ołtarzu Sztuki.

Pod Twoim niespożytym przewo­
dem „Teatr PAiki“ wzniósł się cło 
wyżyn piękna, które przykładom by­
ły i są dla wszystkich pokrewnych 
scen polskich — i ani ra chwilę n'e 
pochylił się do niskich płaszczyzn.

232.991.000.— dolarów, a w wywo 
zie — 189.739.000.— dolarów.

Z powyższego zestawienia wy­
nika, że przywóz wzrósł w stosun­
ku do roku poprzedniego prawie 
dwukrotnie, a wywóz został po­
dwojony z nadwyżką.

Pod względem kierunków geo­
graficznych najbardziej rzucający 
się v/ oczy jest udział ZSRR i 
państw demokracji ludowej w na­
szych obrotach zagranicznych.

Za rok 1947 udział ten stano­
wił 33 proc. ogólnych obrotów, 
podczas gdy 10 miesięcy 1948 ro­
ku, dało już 46 proc. udziału tych 
państwo Jest to wyrazem świado­
mego przestawiania się naszego 
handlu zagranicznego na ścisłą 
współpracę gospodarczą z pań­
stwami kroczącymi po wspólnej 
z nami drodze rozwojowej. Obro­
ty z pozostałymi państwami w li­
czbach bezwzględnych również 
wzrastają szybko. Jest to objawem 
świadczącym o stale wzrastającym 
potencjale gospodarczym Polski.

Ostatnie prowizoryczne zesta­
wienia eksportu za cały rok 1948 
podają wartość globalną na ok. 
523 miln. dolarów tj. przeszło dwa 
razy więcej niż za cały rok 1947.

Niw Statesman and Nation" erga nie 
zbliżonym do środowiska prawicy la 
bourzystowskiej i w’ małym tylko sto­
pu u przeznaczonym dla propagandy 
eksportowej. Toteż warto mu po­
święcić chwilę uwagi.

Punktem wyjścia jest krótka recen­
zja z 2 tomu „Dokumentów i mate­
riałów dotyczących przedednia dru­
giej wojny światowej“, wydanego 
przez radzieckie m<ITisterstwo spraw 
zagranicznych oraz z wydanego przez 
rząd polski zboru dokumentów z lat 
1944—-1948 „Polska, Niemcy i po­
kój europejski".

Recenzent nie widzi wprrrvdzic n c 
kompromitującego dla rządu Cham­
berlaina ’ tła!ifaxa w opublikowanej 
w Moskwie korespondencji Dorkse- 
na (ostatni ambasador u emieckj w 
Londynie) i w obronie swej tczv po­
wołuje się na przewidywania Wilso­
na — jednego z zaufanych I Ialifuxa 
(a dodajmy i Bev.na) — co do p:*zv- 
puszcznłncj reakcji opinii ci.-pelskicj:
Gdyby coś z tego wyszło na jaiw, 

byłby wieiki skandal i Chamberlain 
zapewne musiałby podać się do dy­
misji". Dobfee to świadczy o ludzie 
brytyjsk-m, źle na*tcm ast o sprawo­
zdawcy „New Statesman" który rcz 
grzeszą Halifaxa i tVUsona, ponieważ 
„nalegali aby rokowania o cofnięcie 
gwarancji angielskich j danie hjiem- 
cocn wolnej ręki wobec Pcłski) były 
wznowione tylko wówczas, „gdy 
Niemcy dadzą wyraźne dowody, że 
pragną osiągnąć swe cele środkami 
pokojowymi" — tylko — znając ela­
styczność pojęcia „środków pokojo­
wych“, widz my, że rozgrzeszenie się 
galo wcale daleko: akcja holenderska 
w Indonezji i amerykańska w Grecji 
prowadzone są również „środkami 
pekojewymi". „New Statesman“ do­
patruje się b'aköw ;eJytwo „w roz­
sądku bryty,skini, nie zaś moralne 
ści, w tym, ż rząd b-.ytyjskl „mś 
rozumiał", że kraje

chcą b>^ś rządzone przez Niemców, 
nawet jeżeli ta kontrola byłaby wy­
konywana najbardziej szacownymi 
metodami gospodarczymi". „Szaccw- 
iiość“ imperiał zmu gospodarczego i 
kult tej „szacowności" są zresztą rów , 
nie nctorycaie, jak wypieranie s,ę 
przez labourzysłów faktu, że temu 
imperializmowi się wysługują.

Mimo jednak tych irpornych błę­
dów, recenzent „New Statesman" 
przyznaje, że n endecki imperializm 
gospodarczy m.usi prowadzić do pow­
tarzających się wojen, zaś na margi­
nesie publikacji polskie stwierdza, 
że „podczas wojny rząd brytyjski, 
pcdc-biiic jak Amerykanie, n e miał 
żadnej poważnej polityki niemiec­
kiej“.

*
Dalej krytykując talerowauie w Bi 

zotvi antypolskiej, rew zj-onistycznej 
propagandy niemieckiej, autor widzi 
punkt wyjścia dla zabezpieczenia 
.Vdata ptzad agresją N cmiec w u- 
chwałacii konferencji warszawskiej, 
co do której podkreśla: „Należy do 
glupcty dyplomacji arglo-ame-ryfctń- 
skiej trwsżame tych uchwał za ma­

ki

euiroipeisik.e me

Nowe pokłady 
węgli brimatnepu
na Dolnym Śląsku

WROCLAW (PAP). W wyniku 
przeprowadzonych badań terenowych 
na Dolnym Śląsku, wykryto ostatnio 
znaczne pokłady węgla brunatnego.

Wiosną br. speojakia komisja, de­
legowana przez Centrzłny Za-rząd 
Przemysłu Węglowego, przeprowadzi 
dokładne badania ncwoodkrytycih po 
kładów węgłowych i możliwości Sch 
eksploatacji.

Kcr.iizelka, bereł, 
rękawiczki, 
skarpetki, k amasze

na drutach

MODA I ŻYCIE
Nr 2

■swe»
PRAKTYCZNE
I .u 11 . mnp.-ngm

KOSZTY WYŚCIGU ZBROJEŃ 
W obszernym artykule, fchrtresz 

czonym na łamach gazety „IZWIE 
STIA-”, A. Aleksiejew oblicza na 
podstawie obfitego materiału fak­
tycznego, koszty wyścigu zbrojeń:

„Wojny XIX wieku — pisze 
autor — pochłaniały przecięt­
nie cci 8 do 13 proc. dochodu 
narodowego. W czasie wojny 
światowej 1914 — 1918 wy­
datki wojenne we wszystkich 
krajach pochłaniały corocznie 
około 50 proc. dochodu naro­
dowego. Wojna światowa 1939 
— 1945 roku podniosła ten 
stosunek do 60 — 70 proc.

Według obliczeń ekonomi­
stów amerykańskich dokona­
nych na podstawie oficjalnych 
danych rządowych i pół-oficjal 
nych infojmacji, bezpośrednie 
wydatki wojenne wszystkich 
wojujących państw kapitali­
stycznych osiągnęły w ich bud 
żetach państwowych w latach 
wojny sumę 925 miliardów do­
larów, podczas gdy w okresie 
pierwszej wojny światowej wy 
nosiły one 208,1 miliarda do­
larów. W sumę tę nie są Wli­
czone wydatki wojenne Chin, 
które nie dadzą się obliczyć 
nawet w przybliżeniu.

Wszystkie te olbrzymie wy­
datki w całym swym przytła­
czającym brzemieniu spoczę­
ły n>a barkach mas pracują­
cy cii".

W powojennym wyścigu zbro­
jeń pochłaniającym również og­
romne fundusze, pierwsze miej­
sce zajmują Stany Zjednoczone 
Bezpośrednie pozycje budżetu na 
cele wojskowe w roku 1946 — 
1947 i 1948 — 1949 wynoszą nie 
mniej, niż 40 miliardów dolarów. 
Wydatki wojenne Stanów Zjedno 
czonych nie ograniczają się jed­
nak bynajmniej do tej sumy. Pań 
siwo to wydaje olbrzymie pienią 
dze na utrzymanie instytucji cy­
wilnych, zajmujących się przygo­
towaniem do wojny, na wypłatę 
procentów od długu państwowe­
go, zaciągniętego w lalach wojen­
nych i, na wydatki w ramach pla­
nu Marshalla.

Niebywały wzrost militaryzmu 
ma również miejsce w Anglii, 
Francji i innych krajach zmar- 
shallizowanycń.

newr rosyjski .
Trzeźw ść sądu za.rysrrwuie się 

również i wobec plaiu Marshalla: 
„By Niemcy uczynić nokojewym , 
trzeba je odbudować gospodarczo 
na nowych zasadach, to zaś jest moż-
1 Ue tylko w ramach pianowej gaspo- 
daskij eurcprjsikiej — rzeczy zgoła 
odmiennej od dzikich dowolności pa 
radujących w masce planów w cieniu 
inr, Marshalla.

Obecnie zamierza się przywrócić 
Niemcom pcziom z 1936 r. — ten 
z 1939 Ibędzi e wyni kiem. A gdy nie­
unikniony skutek nadejdzie — słaba 
będzie pcciecha, i jest cm następ­
stwem n e podłości hrytyjakiei, lecz 
tego, że nasz socjalistyczny rząd nie 
stosuje zasad socjalizmu w sprawach 
międzynarodowych. Nasz socjalizm 
zatrzymuje się nad kanałem. Wojna 
zaś the. A jeżeb odbudowuje się Ru- 
hrę, to znaczy, że drugą wojnę z 
Niemcami toczyliśmy na próżno".

Ten ostatni wniosek jest oczywi­
ście przesadny: właśnie z powodu 
amiir.n w układzie stosunków między­
narodowych, spowodowanych przez
2 wojnę św'atową, brytyjscy i ame­
rykańscy podżegacze jvojemii nie sa 
dziś w możności rcznętać weuług 
btwego uznania trzeciej woęny.

Przyzwyczajeni jesteśmy do chro­
nicznej rozbieżności między słowem, 
u działań cm w polityce brytyjskiej. 
Toteż dalecy jesteśmy od przcpcwia- 
dr.iiha wiosny w politycznym klima­
cie brytyjskim na podstawie tej jed­
nej jaäkc ki. Odnotowujemy tylko jej 
pojawienie się, życząc, by była zwia­
stunem całego klucza.

Klucza wyzwalającego rzeczowy 
sąd i racjonalizm narodu bn tyjskie- 
fco.

A. Skiba

IIBlUUłAłtśtettttMI * "j"p I

Ireneusz il/łarian Fokciftsk:
PRZEWODNICZĄCY MIEJSKIEJ RADY NARODOWEJ W PRUSZCZU GDAŃ­
SKIM, RADNY POWIATOWEJ RADY NARODOWEJ, zAI.O/YCIEL I DY­
REKTOR K. K. O. POWIATU GDAŃSKIEGO, CZŁONEK P.Z P.R., ODZNA­

CZONY SREBRNYM KRZY/.EM ZASŁUGI
zmarł dnia 11 stycznia 1943 r. po krótkich ale ciężkich cier­
pieniach, przeżywszy lat 55 opatrzony świętymi sakramentami.

Msza święta za duszę Zmarłego odbędzie się w kościele 
parafialnym w Pruszczu Gdańskim w dniu 14 stycznia 1949 r. 
o godz. 12,00.

* Eksportacja zwłok na cmentarz miejscowy nastąpi po 
mszy św. o godz. 13.00 — o czym zawiadamiają pogrążeni 
w głębokim żalu 450.

ŻONA, CÓRKA, SYN, WNUCZKI, WNUK I RODZINA.



«ZIENNIK BAŁTYCKI flit g

r portach polsfiieii w 1149 roku
Cteągcęta w nb.'eglyri r tu suma przeładunków portowych, wyro 

sząca lączale rivoio 17 milionów ton (Gdańsk — Gdynia 12,7 .nil t., 
Szczecin ,t m t. oraz male porty ok. 1 mil. t.)( ma według Planu Go- 
spod.arczep wzrhsnąć w ciągu roku bieżącego do ok. 25 milionów ten 
przcmc’.m<n rocznego, lak wynika z sv'elu wypowiedzi, ta v/yseka cyfra 
Ij-zo.r.au saw, zostanie osiągn ęla nie w sposób mechaniczny, przez clą 

• 'yC¥'. l£cz, w wi?ItszcJ i:iż - 'tąd mierze na skutek stałego uspra-
wmr.n-a prze.ar,unków portowych i lerwzcj orgatpezej organ zr.c.i życia portowego.

I . 1 } , . n , ' 1 1 LIII j^z.c.FJiyut, W > i-lci |C j-M U
, e tę..ą cokcnarse w Szc^coui?, na {.vKlopodobix?, że względy t c clinic z. iltPxrsni'N i": U., 4-----G V__ i t ✓ ° . 1leży wyroi? ij budewę czterech no 
wydr nabrzeży, zakończenie prac 
przy budowle portu przeładunków 
masowych, który zsMftW w ciągu 
1949 roku oddany Jo eksploatacji, 
etc z budowę p rsu, na kcc-rym zosta­
nie zmontavany taśm-wiec do przela 
ciunku węgta. Odb-nć.owane zastaną 
d-wa rsbrzciti — polskie ,i czechosło­
wackie — prey kanałach Grodzkim 
i Dębickim. Trufli bodnie usbrsiaroe 
nabrzeży przeladunfeowych dźwigami 
i mogazyiHämi. ZbuJcv ame będą t.rz^ 
jna.gjzyny, cc tym po jednym na na­
brzeżach ,,Odra“ i . Dnńczyca“ o łą­
cznej pciwićiizchi.i 16.700 ni. kw.,- o- 
ba magazyny oddane boją ćofcBŻyt- 
ku w pterwszKi polewie Iw. Powięk­
szy siię dość znacznie liczba dź\V- 
fiów, z itonx'h q*ętm będzie posia­
dało ńc-śurść po trzy ton", a dwa pc 
15 ten (uzw'pi mest. w), ded-tko- 
"’o Szczecin otrzyma dwa dźwigi pij 
waijące. Tabor portowy powiększy s e 
w ciągu rciku o dwa bolcumTii, 3 la-" 
dzie pćctąwe oraz 7 mniej szych lo­
dzi motorowych.

. Basa rybseka
i zscjJätrzEFiäa

Jedną z rKwpoważnięjszych i. west) 
cji będzie dalsza budowa buzy rybac- 
k ej w K $ z; lifcie rz owić pod Świnouj­
ściem oraz br.zy bunkrowej w samym 
ŚwinciTścśu. Te dwie inwestycje na 
dacza :>.vńtcu:'ściu nov/n, nieznaną \r 
icg) poprzedniej lrsŁorii role. Ze 
w-schodn tej bazy bal ryckiej ni e,ird e c- 
k i ej imryni' r! i w ojeonej, św śn :m-'ś:ie 
zaiirwflonii się w pert pokk'et fidyIIi 
daie-kemors-kiej i uzyska charakter 
bałuckiej bazy zacpatrzeń'owej. Ta 
nowa baza bunkrowa na Bałtyku bę­
dzie rnia-la WbZCbkie szanse pomyślne 
po r.'iswoju, zważwszy nasze uroili - 
wcści dostarcz am'a na rvnrk i k;zlnł- 
towa niia can węgła bunbrcwetro, jak 
równi'eż na Ihczjfoę pirzebic^a-jacych 
epochal Św.noujśda szlaków żeglugo 
wy eh.

Zespół Gdańsk- Gdynia

nwestveie, jakie W.1» clckamne v 
roku 1919 w zespole p -rrcvryin 
Gdańsk — Gdyn'a rozmia-rr.imi pic 
będą dcrbwinywalv ar.vea: vcjc>m reje- 
i'u Szczecin Świnoujście, nrmio to 
jecina.k będą niemałe. W obu cer­
tach odbudowane zastaną dwa falo­
chrony cra.z przeprcwadzcnv bodzie 
r»ont 10 nabrzeży. Duże 'mwestycie 
będą przeprowadzone nrzv budowie 
magazynów portcn5?fi. W Gdvn' 
zc;ta.ną zbudjwarte dwa nowe ma­
gazyny lto-wfnlscii t. iw. lekkiej na 
nabrzeżu Norweskim i Jugoslav:ni­
skim. a rozpoczęta Vostat# cd-budo- 
wa czterech magazynów zniszczn-

pczwda na z a,kcń czcr.fr w cagu ro- 
!«: buciowy jedynie magazynów !e!c-

!< cly gc!vż fcti.l Ava «wiclkicb magąz^ 
nó'w stałych będzie cvyraagala ąciek 
szaejo cJjrcau c.z«u i przeciągnie się 
przypuszczalnie na rok 1950.

Rozpoczęta w r. 1913 dostawa no­
wych dźwigów dla zc.ipoKt Gd*ii#i 
— Gdynia bodzie orev/adzeaa i w la 
tacli i zstępnych, krzew ću:e się do­
stawę irst"*:idących dźwigóe/: 3 clźwi 
gów pó‘.pcrtr!cw"ch 3 t aowyrh, 1S 
cź-.yigów zv, yklycji 3 tc-aowvch oraz 
3 dźwigów 1.5 tonowych. Dcs'.au'v 
prvnei ilo'ci tych df’w>ów nastąpić 
może dc-piero w roku 1959.

Pc-d tswle jak rejon pop:toWy bzeze-

l referatu mii. Mmm
Eta Kongresie Zjedcsosieis^wyRi
...Powinę znaczenie miała zna­

cznie powiększona w stosunku do 
okresu przedwojennego produk­
cja maszyn rolniczych oraz elek- 
czas gdy przed wojną ząijektryfi-

ein — Świnoujście, tak i zespól 
GdańiH— Gdynia otrzyma nowy ta­
bor portowy. Gdiypśa ma zapewnioną 
Wa-ta-Ae hclcwn-ilai lodolamacza o 
■?’!e 5CO KM, 2 lodzi płotowych craz 
2 lodzi motorowych, Gdańsk za.ś je­
dnego ke+ra pi'otcwqgo oraz 2 sil­
nych Icüz mctcrcAvydi.

2j miliomów tan

Wyiicsjone tu snasw rffctwcao in­
westycje wraz z wkładem p.-aev z lat 
paprzedmkJi, pozwą’ą na zwiększeń'e 
j»rzciack;,nlki: towarów we ivsz'.z#c:r!j 
portach pcWąich sv c;-ay-u 1319 neiu
0 30—4-0 proc. Na «zczigólna uwagę 
zasfugińe zapowiedziana pesłnyżka 
]Mzełhtion*:ów <h'cb;i»ccwych portu 
szrzecińsk ego, która w stosunku tjto 
roku 1943 ma wzrosnąć dwukrotnie
1 iwn.yie ok. 350 tys. ten, nie wli­
czając cbrotu drobni ocwcgo- portu w 
Śwmor-śpfu, wyp/kakąsego z przybi­

li a do tego portu promów szwedz-

.Kemu mn BftSŁftinn

fikowano iv roku 1948 — 627, o ad 119 frtW-r <--rw

jiiftiw'Willt

kim samym chresie przed wojną.
Zaopatrzenie w nawczy szturzzttfjkich. 
będzie wielokrotnie wyższe, rdż| Według phnu, petty - atze w nad 
przed wojną. W okresie 6-lcc.tachodzącyir retu orzzladu'a do 15 
będzie zeleklryilkowanvcli 8 —IrJil. t. węg’a ikflsn, pc.iad trzy mi
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c'?-.-, jiylIlony t .rudy (łącznio z rudą trrnzytc
•iwą), 2 mil. t. imych towarów maso­

wych i 3 m l. t. drcbn’c". D'.a wbćoi- 
tvej cccny zaplanowanych na rek b e 

jżący rrzrładu-ików ntk-ży sobio u- 
i świaćcmić, iż tegcrcojne pizeladun 
ki będę o 50 p.oc. wyższe ‘■■i n.-jwię 
kszych rocznych twę .'ładunków par­
tów polskich przed y-ojrią.

A. K. fvłęclewsl:i

^ 4Wl • - " •
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pych. percie ffdafiskini p>iv.7t.Kia
trzy tłouce magazync p.“zy Kamic

RUCH STATKÓW

Nazw7« Makler Ladun, Skąd - 
Dokąd

Od rrodz. 15 00 rin. 111 
do gadz. 15.00 dii. 12,1. 49 r.

CDY?jIA:
Normą szw. 
Loda f.n. 
S.toraa dun.

Kolka fln. 
Oksywipoi. 
Rtanoe fiu. 
Pumiaren 
Fuferpe hol. 
Vclddo radź.

w.

— na wejyciu:
Aqm.or 'pusty 
Navvg. j (1 
13 alt i ca >ż. tr.

2000
^avig. •• rusty 
^ A-L dr. 422 
O.jltica 
Venn or
MnV:q.
Navig,

^7wecia
Finlandia

i
Gdańsk
Finlandia
Szczecin

Hoken szw. 
Acljnia hol.

G>l!yla dun. 
M&ilfcp-l nor w. 
t ’t'" di SavonaVr ?,
Tana sit w. 
Sroioe szw. 
Data st w. 
Aveutr lin. 
Falken s/w.

GDAŃSK:
Lot!iar al.

— na wyjęcia:
JAgmor jrfr 7C3 iS/.wec-ja 
jrolbal u Tc. (i To land if

ir'11 gmor

|a <v'.'r*r 
filtica 
-gmor 

B’dtlca 
Gama

andia
508 m3 j

7A |r)an;a 
dr. 9518 jOslo
w. 9079 ' Wiechy 
w. 100 Szv.ec ja 
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czas gdy przed wojną lelilętryfi | razem da rnlnidwa nowa not^-ną
-ulnrV.G CA ____ 1 .. > _ . . 1 l ^ Vkowano zaledwie 50 wsi roczire

• ■•'Produkcja rolnicza musi wzros 
nąć w okresie 6-ler.ia o 35 — 45 
proc. Takie wiaśnje zadania sta­
wia plan rolnictwu.

W żadnym kraju kapitalistycz­
nym zadanie takie nie byłoby wy 
kcnalne. Może być jednak i bę­
dzie wykpnalne u rias, -ponieważ: 
przemysł nastawia się na silny 
wzrost produkcji środków wy­
twórczych, służących rolnictwu. 
W okresie G-letnim otrzyma o"o 
z produkcji krajowej i z importu 
50 — 60 tys. traktorów i powabną 
ilość samochodów. Wartość ma­
szyn rolniczych bodzie w ciągu 
S lat pięć razy większa, niż w ha-

bazo tecANczno i pozwoli esi-t 
nęć wzrost predate ii, l iecsiągn!- 
ny -w kr agach kapitalisiycznych...

Amsierfom o4qg
ruch przsdwcjenny
Żegluga na 

kuleje
W okresie 10 pierwszych mie­

sięcy 1948 roku do portu w Am­
sterdamie wesz'o 2-700 statków. 
Ruch jednostek morskich w Am­
sterdamie dorównuje już niemal 
przedwojennemu, w tym samym 
bowiem okresie 1938 roku weszło 
do Amsterdamu 2.900 statków. 
Tempo zacierania śladów wojńy 
w porcie jest dość szybkie. Jed­
nym z dowodów powracającej 
Bśłiliwoćci Amsterdamu jest 
(ilość wyładowanych w porcie w 
1?ć3 r. foVaröw, które stanowią 
pbdwo’jen'e wyładunków dokona­
nych w roku 1947.

W przeciwieństwie do żeglugi 
morskiej, żegługa\śrćdlądowa, któ 
ra opiafała się przed wojną aa 
zapleczu niemieckim, nie może 
powrócić do swojego stanu przed 
wojennego. Od stycznia do paź­
dziernika 1S48 r. weszło do Am­
sterdamu, płynąc Renem, z p w- 
tćw niemieckich 4-/<l statków, pod 
C7*s gdy w tym samym cz;;s:e w 
1938 r. wesz o 1.5Ü7 jednostek.

(nr)

WZNAWIAMY FKSFORT 
KRZESAŁ DO ANGLII —

W dniu dzisiejszym odchodzę z 
Gayni owa statki Zjednoczonej 
Korporacji Ea tyckie’1, utrzymują­
ce regularną komunikaSję rm t; fi­
sie Gdyn.a - Londyn i Gdynia - 
Hu* ].

M-s , Baltavia”, który przywićzł 
pazed kilkoma dniami z Londvnu 
ok. 600 t. drobnicy: wełnę, rmr- 
g*rvnę, itd. oraz norzlę, zabiera 
odchodzą-c (Kćb, 55 t minii oM- 
V'jajiei, 6509 sztuk krzeseł UJ. 
Krzcs a wysy'ene były do Anglii 
w 1047 r. Po rocznej p zerwie 
obecnie wznowiony zosjai eksport 
naszego przemysłu meblarskiego 
i dziś odchodzi pierwszy trans­
port. ---*"■

M-s MRaltann.c”, który wy ado- 
wai w Gdyni 350 t. margaryny 
chemikalia i pocztę, zabiera do 
Kuli 60 t. bekonów, 2.200 krzese 
i inne artyku y drobnicowe:

Z CUKREM DO NORWEGII
Obfitość ziem buraczanych w 

naszym kraju i duła ilość czyn­
nych cukrowni, pozwała przemy­
słowi cukrowniczemu nić tylko 
na pe'ne zaspokojenie rynku we­
wnętrznego ale i na eksport za 
granicę.

V/ ub. roku artykuł ten zajmo­
wał znaczną« pozycję w naszym 
eksporcie. W b. r- również przy 
chodzę statki po nasz cukier, pro 
wadzonę są rozmowy dotyczące 
nowych kontraktów z różnymi 
krajami.

11 b. m. odszedł z Gdyni radzie 
ckf statek ,,Sestroretsk" z ładun­
kiem 965 t. cukru do Libawy. W 
b. ni. zabierze on jeszcze dwukrot 
nie tę samą ilość.

W najbliższym czasie norweski 
„Jacderen” załaduje 6C0 t cukru do 
Norwegii. Tę samą ilość zabiera 
„Ulsness”. Ok .20 b. m. zawinie 
również po ok. 700 t. cukru „Mai­
land”.

Ogółem w pierwszym kwartale 
b. r. nadejść ma z głębi kraju do 
magazynów portowy ci« ok. 60.309

11. cukru przeznaczonego na eks­
port.

P.YFY NA RYNEK 
WEWNĘTRZNY

W b. m. Centrala Rybna wstrzy 
mała eksport ryj) za granicę, ze 
względu na zwiększony popyt w 
kraju. Dotyczy to przede wszyst­
kim ryb s.odkowodnych. Słabe 
dotąd połowy dorsza nie pozwolą 
prawdopodobnie również w tym 
miesiącu na eksport. Jedynie ło­
soś, zbyt kosztowny by siać «'9 
artykułem masowego spożycia, z o 
stenie wyeksportowany do An­
glii. Ostatnią partię łososia wy­
siano na Sylwestra, następna odej 
dzie ok, 20 b. m.

ŻYTO ZA PSZENICĘ
Do Gdańska przybył w ostat­

nich dniachy niemiecki statek „Lot­
har" pod aliancką banderą, k»iy 
przywiózł z Hamburga około 1.000 
t. siewnej wysoko gatunkowej 
pszenicy. Statek ten zabierze z 
portu gdańskiego tę samą ilość ży 
ta- Klaruje go Ealtica.

Z APATYTAMI
Przedvcczoraj zawinął do Dortu 

gdańskiego duży statek radziecki 
„Akademik Pawłów", który przy 
wiózł z Leningradu 8 000 t- apaty­
tów. Statek ten już niejednokrot 
nie zawijał do Gdańska z tego sa 
mego rodzaju ładunkiem, zabiera­
jąc z Gdańska węgiel. Klaruje go 
Navigator.

5 POJKK7CH STATKÓW 
W GDAŃSKU

Wczoraj w porcie gdańskim 
znajdowało się między innymi 5 
polskich statków: „Tobruk", „Na- 
rocz", „Opole", '„Lechistan” i 
„Lida”.. „Tobruk" zabrał 8-200 t. 
węgla dla Wioch, „Narocz" 2.200 
t. węgla do Hamburga, „Lech*- 
stan” różnego rodzaju drobnicę 
da portu Durazzo w Albanii, a 
„Opole” i „Lida" nadal łaaują w 
porc e. Dziś po załadowaniu dro 
bnćcy, „Opole" odpłynie do por­
tów : Haifa i Tel Ävivu.

Reorientacja Przedsiębiorstwa 
Robót Czerpalnych 

Zwiększenia prze w n jhMszych latach

fwm HTni w rto.
lód jeziorach v/strzy&ujc petów?

Teggroczaa zima, która należy 
do wyjątków i przypomina raczej 
jesień lub wiosnę, płata Ogle że­
glarzom i rybakom.

Jak r:as poinformował UHM, 
k‘ ry prowadzi mapę znlodzenia 
Be'.Iyku, pod 1 dcm znajd .ja się 
jedyne n'’nocne wybrzeża Zato­
ki Eoinickioj.

Załngi nasżo fiu moP2ac 
jolr eoiiją rjfliojeji) s<f»sj i.nf ra rjlneg

Jedynym bezpośrednim czynu«- ooświęcić kilka igodzin na nas’ue 
idem łączącym ludzi zafogi z da- komunikatów. Za og* jednak nr 
leką ojczyzną jest radio. Cz’o- gnie wiaidomosci i odczuwa U 
wiek oderwany na szereg dni od) brak. Należałoby przeto przekazy

P'ly.sland radź, Navig. 
Kola radź. flavig. 
Mc*4le Skou |

dun. polbal
Akademik Pjw- '

Ig w radź. Mav:g. 
H:von s/w. 
f'senoved duń,
M.ra li a.

— na wejściu: 
iBaltica Jpsz.

1 IW? 
pusty

f
Hamburg
Kłajpeda

‘Kłajpeda
Kopenhag;

Po^-hip. pwly 
Polbal | —
Bal tic a |dr.
| 19,.253,6 łlltleinki

na wyjściu:
M^ntica w. ISA? Gocfe 
GAL Jw. 0 190 Wio. by 
Haiti ca ż. 2 093 Gdynia 
Baltic a ’w. 3'U Dania 

avig. w. 3.305 Paise*
Navig.
Navig.

Hi eh.

I — Paise 
w. 2764 Boulogne
k. 1908 Ualbor

Od devoid ssw 
Tobruk poi.
Sioraa djn.
Tinyajies 
Ouega radź.
Mars radź,
Thcrnbuiy lin. 
r^Fie Maersk 

dun.
Even Sture 

saw.
Milde S5ŁW.
Anthony Enrighi 

bnt. |R. i B.
Wij nur echt I

hol. iBaltica.
LEGENDA: ż. — żyto, tr. — iran^^t, dr — 
drobnica, tarć. — tarcica, w. — w'giel, 

-■ — r izaoica, k. — koks.

Mautica w. 1660 Szwecja 
Ag mor

kraju rodzinnego, pozostający 
cT.uqie miesiące poza granicami 
kraju, łaknie wiadomości. Otrzy­
muje je drogą radiową. Ważnym 
jest. bowiem fakt bezpośredniego 
odbioru wiadomości przez s’ueha- 
cza z pominięciem całego aparatu 
pracującego przy rozpowszech­
nianiu wiadomości innymi droga' 
mi, a stojącego pomiędzy i ród 
<em wiadomości, a ich odbiorcą 
Zdajemy sobie doskonale spraw# 
ja\ komentowane są wydarzenia 
w \jctju przez prasę zagraniczną 
wrogą naszemu ustrojowi.

Prawdą jest, że codziennie poda 
wany jest radiowy serwis infor­
macyjny na fonie przez Folsk:e 
Radio, ale trwa on zbyt d’ugo, 
gdyż jest dyktowany. Nie zawsze 
może radiotelegrafista na stalfcu

NAJLEPSZYM
TOWARZYSZEM

w pracy i zabawie 
jest dla młodzieży

4-B

tyg. Ilustrowany

PRZYJACIEL

wać treściwy serwis radiewy na 
falach krótkich, nadawany przez 
radiostację gdyńską obs ugująca 
łączność z-morzem, w umówio­
nym czasie, a odbieraj pi zez 
wszystkÄj statki będąca za gra­
nicą. Dałoby to w rezultacie wła­
ściwą informację, tak •potrzebną 
marynarzowi. (,:k)

Cienki lód utrudniający żecflu- 
qę dla s abszych parowców utrzv 
muje się na szerokości portu szwe 
dzkieyo Sanoe. Zatoka Fińska i 
Ryska są wolne od lodu. M‘iuo 
to wiele portów przyzwyczajo- 
nyob rok. rocznie do teqo, że za­
marzają w okresie zimowych nue 
sięcy zdjęło ?aąvczasu oznakows 
n:a toru wodnego i zamknę'o s ę 
dla żeglugi, 1 chociaż mogłyby być 
jeszczó czynne bo lodu wcale me 
ma. •

przy rnszych Vrzcg.'cti po sil - 
;• ’ m wietrze ncl. zach-. kfry wia1 
12 b. m. z <*•-' cd 6 do 7 stopni 
według scali Pearforta, nastąpi'o 
•socko'enie, a temneratuta pc'vie 
trz# wahała się od 0 do -1 4 stop­
ni.

Po’owy morskie przy silnych 
vAatrach są utrudnione, a na je 
ziprach niezdecydowana pora ro 
ku wstrzymuje połowy. Lód na 
urodach śródlądowych uniemożh 
w:a wvjazdv łoftełami, a zbyt cień 
ka, jest jryzcze pow’oka 'Jtionra, 
by można by'o lovAć w przeręb­
lach. (m)

Z początkiem bm. utworzony zo 
stał w Gdańsku przy Przedsię 
b.orstwie Robót Czerpalnych i 

Podwodnych Oddział, który bę­
dzie prowadzi] roboty w portach 
Gdańska i Gdyni oraz w ma’yeh 
iportach wschodniego Wybrzeża. 
Dotychczas przedsiębiorstwo to 
posiadało jeden Oddział w Szcze­
cinie oraz biura prowadzące ro­
boty w poszczególnych portach.

V/ zwi-zku z reorganizacja Hru 
ktury PRC i P przewiduje się, że 
Centrala tego przedsiębiorsty/a 
wykonywać będzie wszelkie funk 
cje administracyjne i planowania 
robót czerpalnych i podwodnych 
na wszystkich odcinkach polskne 
go wybrzeża, podczas gdy d’ m 
Oddziały w Szczecinie i Gdańsku 
wykonywać będą zaplanowane 
już prace. Podział kompetencyi-

Nowa umowa 
zbiorowa

ny między dwoma oddziałami nie 
zoetaf jeszcze dok adnie opraeo- 
wan, , jednak istnieje projekt, 
zgodnie z którym Oddziai Gdań­
ski wykonywać by miał prace w 
Gdańsku, Gdyni i wszystkich ma 
łych portach, a Oddział szczeciń­
ski-, ze względu na duże rozmia­
ry planowanych w porcie szcze 
cińskim robót czerpalnych i pod­
wodnych. wykonywać by m:ał 
prace jedynie w obrębie lego por­
tu. (h)

Ge’cta iboiowo - lowcrowci
z duia 12 stycznia 1949 r.

Pszenica
Ży to — Gdańsk 
Żyto — Olsztyn 
Jęczmień — Gdańsk 
Jpczmień — Olsztyn 
Gryka — Gdańsk 
Gryka — Olsztyn 
Ovries — Gdańsk 
Owies — Olsztyn 
Proso — Gdańsk 
Proso — Olsztyn 
Kukuryd?a pastewna — Olsztyn 
Mieszanka kłosowa — Gddńsk 
Mieszanka kłosowa — Olsztyn

i, i j • i • * Mąka pszenna 97 p,oc.#
charcb trukowportowych premia 72 Pmc

r - M;jka pszenna -6? proc.
W najbliższych dniach, przypn-'^; ™ «a 

szczalrtie 13 stycznia(^zostar.ie poci Mttka żytnia 97 pioc.
pisana w Warszawie nowa umowa I Mąka żytnia 82 proc.

Mnka żytnia 65 proc. 
zbiorowa robotników portowych. Kasza jęczmienna 63 proc.

■Kasza pec/ak v
W rozmowach wstępnych tiuri Kasza perłowa jęczmienna
udz'aj nrzcdsiav,-icicle Zw. Zaw.' J5.as,'ła maHna1 H l jatki owsiane
Transportowców" I»a Wybrzeżu o- Kasza gryczana pisżona 46 pioc, 

t -ni.*. t> i ! Kasza jaglana 65 proc., iaz nclegacja Robotniczego Przed- ziEmri,aJkl? jadaIne Gdańak 
siębiorstwa Przeładunkowego „Por producent 
torob".

Gorsz lifsej towarów
wysyłamy d© Afryki

« »

Wćrćd v/zrastającego stale na­
szego eksportu do różnych kra­
jów zasługuje na uwagę ożywie­
nie handlowe z perłami Afryki.

Nasz przemysł zdobywa lyntk 
afrykański, opanowany dotąd 
przez eksport angielski Do kon­
traktów zawartych v/ ub. roku 
przybyły nov,e, tak że ra ry'ffck 
afrykański wysyłamy obecnie pa­
pier drukarski i pakowy, torby pa­
pierowe do cementu, naczynia e- 
nialiowane, wyroby losmicnkowe, 
manufakturę, wyroby bawełniane, 
perkale, koszule itd.

Najczęstszymi cdbiorcarnl na­
szych towarów są porty południo­

wej i zachodniej Afryki: Dakar, 
Lome i in­

stand holenderskie regularnej 
Unii KNSM, reprezentowanej w na 
szych portach przez firmę Naviga­
tor, zabierają niemal przy każdej 
bytności w Gdańsku - Gdyś i ła­
dunki dla Afryki, przeładowywa­
ne w Amsterdamie.

W dniu wczorajszym przybył do 
Gdyni statek tej lirii s/s „Eute- 
repe, który przywiózł z Amster­
damu wełnę, rury miedziane, olej 
itd., a w dniu Ii bież mes. o- 
clejdzte zabierając drobnicę, wśród 
ktćrcj jest partia naczyń emalio­
wanych do Sudanu, ma ..UV'fura 
do Afryki zachodniej ltd. (m)

3.550
2.240
2.250
2.030

8.150
3.900 
3.800 
2.000 
2.100 
3.600 
3 500
1.700 
2.090 
2 100
4.700 
5 800 
6.100 
6.! 00 
3.450 
3.C30 
3.350 
3 900 
4.100 
4.ICO 
5.3CO
7.900 
6.1 r'0
9.300
6.300

500
570

Bierzesz żywy
i dział w żytfu

sportowym

czytaj

PRZEGLĄD SPORTOWY
szybkie, dokładne informacje 

z meczów, rozgrywek.

PRZEGLĄD SPORTOWY
ukazuje się w poniedziałki t 
czwartki. — Do nabycia we
wszystkich*punktach sprzedaż'’

3-B

hurt
Ziemniaki jadalne — Olsztyn

produLent 480
hurt ' 550

apofCtZielni Ziemniaki przemysłowe i pastewne 
Gdańsk, Olsztyn
pioducent 450
hurt 520
loco -wagon stacja załadowcza.

' ’ 4 200— 4 500
6 600 

12.000 
6 590 
5.900 
4 540 
1 320 
9.000 
9.200 
J.600 
i 750 

030 
350 
950 
850 
850 
550 
too 
300 
720 
675 
650 
625 
850 

1 OÜO

Również najbliższe dni o-s’atecz 
nie rozstrzygną los 
„Portowiec", która — jak donesi- 
ti rny — ma zostać połączona z
„uorlorobem”. Plan połączenia',.," r Groch polny jadalny
został już przedstawiony władzom Rzepek <re;mv 
. . , . . . lnianei po poczyn.eniu ewentualnych po siemię konopne
prawek oczekuje się zatwierdzę-1 ^TPak jaryLmanka
uia go. Nowa instytucja, jaka wy Gorczyca 
łord się z tego puszenia, rozpo-*j^as wioski*1' 
cząć ma pracę już cd 15 stycznia Kupkówka 
. , v i Mieszanka trawbr. fam) [Kostrzewa lakowa 

Olięby pszenne 
! Olięby żytnie 
! Otręby jęczmienne 
jOtręby kukurydziane 
j Otręby owsiane 
Otręby owsiane z łuską 
Tuski owsiane 
Siano planowane I stand.
Siano prasowane II stand.

- Siano prasowane III stand.
' Słoma prasowana 
Wytłoki buraczane suszone 
Marchew

■Buraki ćwikłowe 1,200— 1.400
' Selery | 2.000— 3.200
.Pory 2 50C-— 2 800
Pietruszka 2.C00— 2.400

•j Fomidory puree 45.600—50.000
(Kapusta kiszona nowa 3.000— 3.300
| Main Iliado 17.500—19 300
i Ogórki kiszone (z. wodni 6 600
‘Tendencja ogólne; spokojna.

I UWAGA: Ceny na przetwory młynarskie 
] rozumieją sio franco stacja odbiorcza 
PK?. Ceny otrąb — bez marży hurtowni-

675— 
(JO— 
620— 
550— 
800— 
800—

-- —nr-- "„u, Ra — dystrybutora.

i
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■Ta także szkodnictwo
Współzawodnictwo pracy 

zmieniło zasadniczo stosunek 
o^fJu społeczeństwa da pracy. 
Nie uważa sit? ja:': pracy za zło 
konieczne, wyłącznie za środek 
uzyskan a pieniędzy, ale przez 
dabroy/olep przyjmowane ri 
s'o’cie daciatkowej pracy stawia 
si? ją w szeregu spraw wiel­
kich i radosnych. Iraca jest 
przywilejem destępnym dla ka 
edego w państwie dążę cym co 
socjalizmu, ale równocześnie 
ncŁylanie się od pracy jest 
szkodnictwem spo’e- zrum

V."a ..nip o tępo rodzaju szkód 
nictwie chcemy dziś pomówić. 
Nauczyciele wszelkich typów 
szkó} specjalnie zaś szkól śred 
nich, narzekała na częste opu­
szczanie zajęć szkolnych przez 
uczniów-

Kimre jest uczeń i czym jest 
jego nauka? Uczeń jest przy­
szłym pracownikiem, na które 
go czeka nasz przemysł, nasze 
rolnictwo, nasza służba zdro­
wia, nasz transport, czy też na 
sza kultura.

Wiemy dobrze, że straciliś­
my w czasie wojny 6 milionów 
ludzi, w tym wie!u dobrych fa­
chowców i' odczuwamy obecnie 
ich brak w każdej dziedzinie 
pracy. Zastąpienie ich nowy- 
mi fest dla nas sprawa bardzo 
pilną, jeśli chcemy odbudo­
wać nasz kraj, podnieść go gos 
podarczo i wzmocnić, aby za­
pewnić mu pokój. Potrzeba 
nam pilnie nowych, wykwaUH 
kowanych pracowników, trze­
ba więc, żeby uczniowie pilnie 
się uczyli. Taństwo stwarza 
najdogodniejsze warunki, ot­
wierając dostąp do szkół szero 
kim rzeszom. Kosztem państ­

wa, samorządu i społeczeństwa 
młodzież może korzystać z do 
bredziejsiw nsuki.

Niestety, okazuje się, że mło 
dzież nie zawsze zdaje sobie 
sprawą, że to zobowiązuje. Tak 
zwane wagary są cbjancm 
częstym w naszych szkołach. 
Tez nowedu, ii-b dla b’ahego 
pov/cdu opuszcza się lekcje, 
powstają wkutek tego luki nie 
raz trudne do wypełnienia

V/ naszvm państwie wymaga 
się oc] każdego według jego 
zdolności, od młodzieży wyma­
ga się według jej wieku. Jeśli 
za przykładem doros'yeh cześć 
młodzieży podejmuje hasło 
współzaavodnirtwa pracy, p «- 
gnąc osiągnąć jak naj­
lepsze wyniki, to opuszczanie 
w tym samym czasie zajęć 
szkolnych bez istotnych przv- 
czyn przez drugą część mło­
dzieży można nazwać szkodni­
ctwem. Opuszczający lekcje 
wyrządzają szkodę nie tylko 
sobie, ale i swoim kolegom, ha 
muląc postęp prac w szkole.

U ras niestety zbyt łagodnie 
podchodzi się do tych spraw. 
Me ma właściwie kar szkol­
nych za opuszczanie lekcji. V/ 
Związku Radzieckim w wypad­
ku nieobecności ucznia w szko 
le nauczyciel prawie zawsze 
zasięga informacji w domu u- 
cznia. U nas, gdyby nauczyciel 
zechciał sprawdzić, co robią u- 
czniowie w domu, n*e miałby 
pewnie czasu na nauczanie.

Szkoły nasze i rodzice wonni 
zwrócić większą uwagę na zja 
wisko lekkomyślnego opuszcza 
nia lekcji przez młodzież i pod 
jąć z tym zjawiskiem skutecz­
ną walkę. (zg)

Zjazd delegatów ZSiiih poi. bytowskiego
BYTÓW (jr). — Dnia 9 stycznia 

br w pięknie udekorowane i sali 
Zarządu Pow. ZSCh odbył się do­
roczny zjazd delegatów z całego 
powiatu, na którym dokonany wy 
boru nowego zarządu.

Z ramienia miejscowych władz 
administracyjnych udział w zieź- 
dzie wzięli ob. ob. Walerian Spy- 
cha'a, starosta powiatowy, Je'szv 
Emchcwicz, przew PRN. Zarz-d 
wojewódzki ZSCh reprezentować 
ob. Janina Pawlowiczowa.

Zjazd zagaił dotychczasowy pre 
zes zarządu powiatowego Włady­
sław Konieczko, a po przemówie­
niach starosty powiatowego i prze 
wodniczącego PRN, przedstawi­
cielka zarządu wojewódzkiego 
wygłosiła odczyt na temat, aktual 
nych zagadnień, związanych z 
pracą ZSCh.

Po sprawozdaniu prezesa z “ca­
łorocznej pracy ustępującego za­
rządu, sprawozdaniu komisji re- 
y/izyjnej i obszernej dyskusję 
jednomyślnymi uchwaleniu abso­
lutorium ustępującemu zarządo­
wi, wyłoniono nowy zarząd w :sj? 
stępującym składzie: ob. ob. Wła­

dysław Konieczko — prezes, Je­
rzy Emchowicz — wiceprezes, Sta 
nisław Aleksandrowicz, Fran:.- 
szek Soldatk, Karol Wejman, Jó­
zef' Wiacek, Weron.ka Stasiarz, 
Mieczysław Woźniak, Tadeusz 
Wójcicki. Do komisji rewizyjnej 
powołano ob. ob. Alfonsa Zguczo- 
laka, Wiktora Szalewskiego, Ol­
gę Emchowiczową, Edwarda Pod- 
siad’ego, Jana Kapuścińskiego. Do 
sądu związkowego weszli ob. ab : 
Jan Sieradzki, Franciszek Bruski, 
Slanis'aw Stępień, Zofia Remkie- 
wicz, Stanisław Karolczyk.

Zjazd uchwalił nadwyżkę budże 
tową w kwocie 3.000.000 zł-, uzy­
skana ze sprzedaży spirytusu go­
rzelnianego w roku 1948, zużyć 
na cele oświatowe, t. j. urządze­
nie świetlic oraz zakup i rozsze­
rzenie bibliotek i prowadzenie 
wśród swoich członków akoji 
uświadamiającej i szkodliwości 
alkoholu.

Upoważniono także nowy za­
rząd do wszczęcia ponownych sta 
rań o umorzenie skrypt'w du tri 
rzyrh z wiosennej akcji siewnej 
1946 r. Przydzielono wówczas po­

wiatowi ozimy jęczmień zamiast 
jarego,'co naraziło rolników na 
poważne straty nie tylko z powo­
du utraty plonu, ale także i ob­
róbki pola w wielu wypadkach 
najemną siłą pociągową. Pomimo 
całego szeregu, zabiegów umorze­
niowych czynionych przez rolni­
ków i komisje oraz ZSCh, sprawa 
ta nże zost® a rozwiązana po my­
śli zainteresowanych, a ostatnio 
nades ano nakazy płatnicze z 
odsetkami, równającymi się już
niemal sumie pożyczki, spowodo-1 noczeniowym.

wały ponowną interwencję rolni­
ków przy okazji zjazdu powiato­
wego ZSCh.

Zjazd zaapelował także o 
wszczęcie starań celem powięk­
szenia ilości miejsc w sanatoriach 
przeciwgruźliczych dla ludności
wiejskiej, zniżki abonamentu ra­
diowego, przyznania etatu instruk 
tora sadownictwa i pszczelarstwa 
na powiat oraz wyraził swoją so­
lidarność z. uchwałami, powzięty­
mi przez PZPR na Kongresie Zjed-

Konferencja orezesów
Zv. ipfeti Uczestników W’lkä z Faszyzmem
Dnia 9 hm. w siedź bie Zwtąiiu: 

Uczestników Walki z Faszyzmem w 
Gdańsku odbyła się kcnfcrenc'i pre­
zesów i sekretarzy organ "z iff i kom­
batanckich województwa gdańskiego. 
Przewodniczył prezes Zarządu Komi- 
sj Koordynacyjnej pik Doiłłwa. Pod­
czas obrad obecny był sekretcz Za 
rządu Głównego prk. BelczewsiłJ

epilog przemytnicze; wyprawy
Zamiast do Szwecji do obozu pracy

RUDY WAMP
Przy ul. Stalina w Sopocie, 

przeciwko przystanku autobuso­
wego, znajduje się sklep z dam­
ską pedanterią, pod firmą ,,Kamil­
la". Właścicielką sklepu by'a do 
niedawna p. Kamilla Świderska 
żona inżyniera, rudowłosa pięk­
ność, znana z elegancji i licznyęh 
stosunków towarzyskich w Sopo­
cie. Do niedawna małżeństwo to 
można było spotkać w najlep 
szych kawiarniach i restaura-

Z Kaszubskiej Szwajcarii

rejach na Wybrzeżu. Prowadził bo 
na wiem wystawny tryb życia, nale­

żąc do t. zw. ,.śmietanki towarzy 
skiej".

JEJ MĄŻ
Mąż pięknej pani, trudniącej 

się handlem detalicznym, miał du 
że dochody. Początkowo praco 
wał przez 'pewien czas w przemy 
śle miejscowym, jako przedstawi­
ciel firmy wylewu panewek, 
wkrótce jednak przeszedł na bar­
dziej intratne interesy, które acz­
kolwiek były w kolizji z cbowią 
żującymi przepisami skarbowymi, 
dawały energicznemu inżynierowi 
bardzo duże zyski.

WŁADZE POWIATOWE PZPR
KARTUZY (jb). — Komitet Po­

wiatowy PZPR na powiat kaszub­
ski ukonstytuował się następują 
co: I sekretarz — Wziętek An­
drzej, II sekretarz — KarnkOvV- 
ski Zygmunt, przewodniczący PRN 
Skołożyński, wicestarosta Skręt, 
burmistrz Wecel, por. Krawczyk 
i Hrynkiewicz. Siedziba Komite­
tu mieści się obecnie w nowym 
obszernvm gmachu przv ul. Gcłań 
skiej- W gmachu tym znaj du ie 
się jedyna dostępna dla społe­
czeństwa sala, w której odbywa­
ją się obecnie wszelkie imprezy
0 charakterze społeczno - kultu­
ralnym.

ROZWÓJ POŻARNICTWA
W POWIECIE KARTUSKIM

Powszechny ZalUad Ubezme- 
C2eń Wzajemnych udzie"! Wy­
działowi Powiatovremu w Kartu­
zach subwencji w wysokoćci 200 
tys. zł- na budowę karoserii pod. 
wozia samochodowego dla Po­
wiatowego Pogotowia Straży Po­
żarnej w Kartuzach. Należy zazna 
czyć, że jest to już druga subv/en 
cja dla Wydziału Powiatowego,; 
bo w zeszłym roku PZUW aa’, 
subwencji pół miliona zł. na za­
kup tego podwozia. Poza tym O- 
chotnicza Straż Pożarna w S’era- 
.kowicach otrzymała od PZUW 
subwencję w wysokości 2C0 tys. 
zl na zakup samochodu strażac­
kiego. Dzięki pomocy PZUW po­
żarnictwo w powiecie kartuskim 
postawione zostanie na odpowied 
nim poziomie technicznym.

O ŚWIETLICE 
DEA ŚWIATA PRACY

W sali PRN odbyło s'u posie­
dzenie rozszerzonego plenum Po­
wiatowej Rady Związków Zawo­
dowych, które zagaił wiceprezes 
Rady ob. Mikulski, witając przed­
stawicieli OKZZ i członków, prze 
wodmetwo nad obradami objął 
inż. Woropay. Referat o roli Zw. 
Zawodowych, jaką nakreślił Kon­
gres Zjednoczeniowy, wygłosił
1 sekretarz PZPR ob. Wziętek 
Sprawy organizacyjno omówili ko 
lejro przedstawiciele OKZZ, po­
ruszając m. in. zagadnienie uak­
tywnienia kobiet i reformę płac. 
Jako delegatów na wojewódzką 
konferencję wybrano ob. ob. Gro 
newskiego, Banastową, Krymskie­
go, Mikulskiego, Tularczyka, Don 
sta i Konkela- V/ toku dalszych 
obrad poruszono sprawę utworze­
nia centralnej świetlicy związko­
wej w Kartuzach. Opracowanie 
tego projektu poruczono specjal­
nej Komisji.

MŁODZIEŻ NA SCENIE
Zespół wychowanków Domu 

Dziecka w Kartuzach zorganizo­
wał w sali kina „Kaszub" impre­
zę, z której dochód przeznaczo­
no na cele rozwojowe wspomnia 
u ej instytucji. Młodzież z powo­
dzeniem odtworzyła baśń kolędo­
wą w trzech odsłonach, wzbudza­
jąc wśród licznie zebranej pub­
liczności podziw i uznanie.

NOWY PEŁNOMOCNIK
PODATKU GRUNTOWEGO

Powiatowym pełnomocni-Susm

rządowym do akcji poboru po­
datku gruntowego w powiecie 
kartuskim mianowana zosta’a od 
1 bm. ob. Wziętkowa Natalia. Zn- 
stęcą pełnomocnika zosLał Bucłi- 
holc Ambroży.

WYPÓR PRZEWODNICZĄCEGO 
CRN W PRZODKOWIE

GRN w Przodkowie dokonała 
wyboru nowego przewodniczące­
go Rady, którym został ob. Gi­
lowski Jerzy, kierownik Szkoły 
Powszechnej w Przodkowie.

Z OBRAD PRN
Przewodniczący Skołożyński, o- 

twierajac ostatnie posiedzenie 
PRN w Kartuzach, w słowie wstęp 
nym wspomniał o a.kcie histo­
rycznym zjednoczenia s>ę klasy 
robotniczej, po czym delegat na 
Kongres I sekretarz PZPR Wzię­

tek wygłosił dłuższy referat na 
temat znaczenia zjednoczenia par­
tii robotniczych-

Solidarność z PZPR wyrazili 
przedstawiciele SE ob. Gniazdow­
ski i SD ob. Lebiedż. Po złożeniu 
ślubowania przez nowych rad­
nych ob. Piach a Józefa i ob. Le- 
biedzia, starosta Aniól zdał ob­
szerne i treściwe snrawozdanie z 
dzia alności administracji publicz­
nej i samorządowej, wykazując 
znaczne postępy w różnych dzie­
dzinach pracy nad odbudową po­
wiatu i poprawą bytu jego miesz- 
karieów. Następnie radni wysłu­
chali sprawozdań z działalności 
Komisji Kontroli Społecznej i 
Insoektora Oświaty Rolniczej. 
Podczas dalszych obrad dokona­
no wyboru nowego zastępcy prze 
wodniczącego PRN w osobie ob ] 
Plichty Franciszka z Kartuz.

W COCTAIL - EARZE
Tryb życia i pracy inżyniera 

Świderskiego był nieco oryginal­
ny, ale dobrze znany przedwojen­
nym bywalcom kawiarnianym- 
Wstawał najwcześniej o 10 rano, 
w południe zjawiał się w kawiar- 
naich gdzie za'atwia'f szereg inte­
resów, potem udawał się na o- 
biad, a resztę dnia spędzał na 
rozrywkach i zabawach. Pana in­
żyniera niejednokrotnie można by 
lo spotkać w eleganckim coctail- 
barze w Grand Hotelu.

KOKOSY
Ale po kilku latach skończv!v 

się „piękne dnie Aranjuczu'’. 
Stałe kontrole społeczne, podatki 
i domiary dręczące firmę „Kamil­
la" zdenerwowały właścicielkę, 
która postanowiła pozbyć się wre 
szdo tego Hooot-', tym bardziej, 
że kilka transakcu dokonanych w 
międzyczasie przez jej męża na

OSP w Mnwp Dwtirze nie czekała na sm dziaŁ,.
NOWY DWÓR GDAŃSKI fns). 

Na początku ubiegłego roku Po­
wiatowy Zarząd OSP w Gdańsku 
powiadomił przez kapitana Wójcie 
-chowskiego nowodworską straJ, 
że otrzyma ona samochód strażac 
ki. Niestety, był to przydzia1, któ-j 
rego do dziś jeszcze nie oglądano. 
Nowodworska OSP czekała na 
obiecankę dosyć długo.

Nie mogąc widocznie doczekać 
się przyrzeczonego samochodu, 
postanowiła własnymi siłami i 
sposobem gospodarczym' monto­

wać jakiś stary (jak się początko­
wo wydawało) nieużyteczny grat, 
a raczej model samochodu. Po 
ldlku tygodniach pracy mechani­
ków samochodowych ■— człon­
ków straży, zmontowany motor 
w tych dniach po raz pierwszy 
„przemówił" Obecnie brak lesz­
cze tylko ogumienia. Przewiduje 
się jednak, że w najbliższych 
dniach samochód strażacki będzie 
całkowicie „na chodzie".

Natomiast Powiatowy Zarząd 
OSP w Gdańsku nie mogąc — z 
pewnością „z przyczyn od niego

niezależnych" — ufundować sa-lnie nową motopompę, W laki spo 
mcrchodu, postanowi! się zrehabili sób nowodworska OSP „wykom- 
tować i przekazał straży w N I binowała" i samochód i moto- 
nym Dworze nowoczesną i zupeł-ł pompę.

Wieczory literacko-muzyczne
na prowfacji w nsresjjsu styczuu

terenie Krakowa przyniosła im 
parę milionów z’otych. Sklep przy 
ul. Stalina został sprzedany oczy- 
wi:cie zr wysoką cenę: cnstzpre 
i zwrot kosztów. Nowy właściciel 
utrzymaj nazwę firmy, klłra ist­
nieje do dnia dzisiejszego.

„POLITYCZNY" FMIOPMNT
Ponieważ jednak Urzrd Skarbo­

wy w dalszym ciągu zgłaszał swo 
je pretensje, sięgające oko o pół­
tora miliona złotych, do dawnej 
właścicielki, Świderscy postano­
wili wyjechać z kraju, oczywiście 
n'elegalna drogą.

Najpierw miał wyjechać Świ­
derski, a w kilka miesięcy potem 
jego żona, która po zlikwidowa­
niu interesów i mieszkania oficjal­
nie wyjechała do Warszawy. Pew 
nej ciemnej nocy inż Świderski 
wszedł w porozumienie z załogą 
z jednego ze statków zagranicz­
nych i wypłynął na morze ukry­
ty w ciasnej skrzyni znajdującej 
się w ciemnym zakamarku statku.

Omaw'afec działalność Związku 
Uczestników Wałki z Faszyzmem na 
terenie województwa gdańskiego, pik, 
Bełczcwski zwrócił uwagę na duże 
osiągrdęc a w dziedzinie piracy orga- 
ryza-cyinej. Mówiąc o dalszej aktywi­
zacji pracy, pik. Bełczcwski podikce- 
śrt potrzebę wnmcżenia działalności 
społeczno pul'tycznej organ zacji i 
przestrzegania kontroli pracy oraz 
krytyki i samokrytyki. Szczególnie 
niewłaściwym było wysuwanie na 
czdcwe star.cwkka osób, obciążo­
nych w elr.ina obowiązkami % Głów­
nym zadaniem, stcjącym przed Ko- 
nyłstja Koordynacyjna, jest sprawa 
czystości szeregów organizacyjnych. 
W dalszym ciągu pik, Bełczcwski po­
świecił dużo uwagi zagadnieniu ws-pot 
zawodnictwa preoy, które zenn era 
iego pcw inno być realizowane nie tył 
ko przy warsztatach pracy, ale i na 
ade:n*':u orgaazacyjnym.

Podczas cbrad sekretarze po^ptc- 
wi zoczyli sprawozdania z działal­
ność cśdzałów. Referaty ideologicz­
ne wygłosili kmdr. Llrhanowicz, per. 
Pietras j knt. Lipczewski. Na zirkcń- 
czen e cmówiono formalności, zw ą- 
z-ne z pofączeizcm Zw ark u Bojow­
ników z Faszyzmem ze Zw tąz.acni 
Osadników Wojskowych, (w)

Dnia 11 stycznia cykl stycznio­
wych wieczorów literacko - mu­
zycznych na terenie wojewćidzt- 
wa gdańskiego zapoczątkował w 
Starogardzie mgr. Kazimierz Bar­
naś odczytem p. t. „Twóaczość Jra 
matyczna A. Czechowa".

Dnia 14 bm. odbędą się dwa dal 
sze wieczory w Kościerzynie i 
Kwidzynif? W Kościerzynie mgr 
Włodzimierz Wnuk mówdć będzie 
o „Bolesławie Chrobrym" powie­
ści powojennej, w Kwidzynie red. 
Edmund Misiolek o życiu i twór­
czości Adama Mickiewicza. W

!&E,or egzekutywy PZIf
w Nowym Dworze

NOWY DWÓR GDAŃSKI (ns). 
W dniu 8 stycznia br. odbyło się 
tu w świetlicy własnej pierwsze 
w bieżącym roku zebranie Pol­
skiej Zjednoczonej Partii Robot­
niczej. Aktualny referat o podło­
żu organizacyjno - społecznym 
wygłoszony został przez delegata 
wojewódzkiego. W dyskusji nad 
referatem członkowie nawiązali 
swe przemówienia do kwalifika­
cji polskiej produkcji w niektó­
rych dziedzinach, stwierdzając, 
że jest ona wyższa od zagranicz­
nej. Następnie dyskutowano nad 
nową rerormą płac nnj vv-’a.-pio 
no prawdziwy stosunek partu do 
religii i kleru. Po -zamknięciu dy­

skusji uchwalono rezolucję, w kló 
rej postanowiono podnieść wy­
szkolenie partyjne członków, r )Z 
powszechnie współzawodnictwo 
pracy na terenie Nowego Dworu, 
uaktywnić Towarzystwo Przyjaźni 
Polsko - Radzieckiej, dbać o czy­
stość szeregów partii oraz więk­
szą opieką otoczyć nowodworską 
młodzież.

Następnie przystąpiono do taj­
nego wyboru nowej eqzekutywy 
PZPR. Na ośmiu wysuniętych kan 
dydatów, wybrano pięciu w ko­
lejności większością głosów: G.-i- 
lantowicz, Mizerak, Janiszewski, 
Cygąn, Lewandowski.

związku z rocznicą wyzwolenia 
Warszawy mgr. F.. Kochanowska 
mówić będzie w Elblągu o War­
szawie w powieści powojennej

IG i 17 stycznia wystąpią z wie­
czorami autorskimi: Janusz Stę
powski w Stegnie pow- gdańskie­
go (16. 1.) i Edward Fiszer w Mal­
borku (17. 1.).

W wieczorach biorą udział ar­
tyści - muzycy Gdyni, Gdańska i 
Sopotu oraz artyści Teatiu „Wy­
brzeże'1.

W trzeciej dekadzie stycznia 
przewiduje się dalsze wieczory 
literacko - muzyczne w Tczewie, 
Skórczu, Skarszewach, Nowym 
Dworze, Sztumie, Wejherowie, 
Lęborku i Kartuzach. Poza wymię 
nionymi już pisarzami wystąpią 

na nich M. H. Szpyrkówna i St. 
Flcszarowa.

M/SMUŁ8Z'£($$£

„TU JESTEM"
Trzeba pecha, że w godzinę po 

wyjściu statku z porln, na Zato­
ce zerwał się sztorm. WysoUa fa­
la zaczęła rzucić mewielkim stat­
kiem i po kilku godzinach bładz 
nkr po morzu, zmusi'a kapiiaoa 
do zawinięcia na lici- W porcie | wezmą udział 
bełskim jak zwykle na pok ąd' jewódzkiej OKZZ w dniu 
statku wszedł patrol WGP-n, któ­
ry przeprowadzi} pobieżna kontro- 
lę, aczkolwiek statek hył już re­
widowany przed -wyjściem z ner- 
tu gdyńskiego. W chwili, kiedy 
WOP-iści opuszczaF pokdad, nsly 
szeli gwałtowne bicie pięściami w 
ściany skrzyni i zdenerwowany 
glos ukrytego w niej pasażera.

—Tu jestem, tu jestem! — wo­
lał zgorączlcowany inżynier, prze­
konany, że statek przybij już do 
lądu szwedzkiego.

NIEROMANTYC7NY FINAŁ
— Zaraz, pomalutku — powie­

dział dowódca patrolu — za chwi 
ię pana wyciągniemy. Jak powie 
dział tak i zrobił. .Niefortunny 
przemytnik powędrował z Helu 
prosto do obozu pracy. Przy re­
wizji osobistej znaleziono przy 
nim tysiąc dołanów, kilka tysięcy 
koron szwedzkich, pierścień z 
wielkim brylantem i inne „dro­
biazgi" — ogólnej wartości około 
3 i pół mil- zł. Dewizy i biżuteria 
zostały skonfiskowane, a pan in­
żynier ma teraz okazję do długich 
rozmyślań nad znikoinością losu 
i życia. (iż)

15 c'G'agatow 
starogardzki 

Zw. Zawidów?c’.i
STAROGARD (ik]-/ — Na konia 

re.ncji powiatowej Związków Za­
wodowych, odbytej w dnia 8 s;y- 
cznia w lokalu b. Y/:ęźnićw Poli­
tycznych, -po' ćiwćch referatach 
— politycznym i gospodarczym, 
wvq’cszoęycti praez delegatów 
WK PZPP Fawlaka i OKZZ Cha- 
rytoniuka St., dokonano wyboji 
15 delegatów Zw. Zew. z terenu 
powiatu 1 starogardzkiego, którzy 

,'t konferencji wo­
li stv-

czn a w Gdańsku. Jako e|s Maci 
wybrani zestali: Dawick- Czes. fl'v> 
Piotrowski Jan, Bieliński, ”lr0(Ti 
Trzr^owski, Mazurowski 
Ossowski MTecz'l s'aw, Kam*TS".a, 
Życzyńska, Toczek Anna, 
szewska, Rudzińska, SaW'ck1 W.e 
rh/sław, Szarmach i Przybyt"*- 
ski.

W dyskusji, jaka wył°nl a
pod koniec obrad, poruszano w.e- 
le aktualnych soraw zwi9zanytytl 
z życiem robotniczym tak w mis" 
ście, jak i na wsi.

Głio.nKa dla dzieci 
leśników

Siararri-em Kola Zwkazk« Zaw- 
Praccwnśków Leśnych i Prze-myJu 
Drzewnego przy Dvrskci Lasów Ąn 
Śliwowych Okręgu Gdańskiego w o- 
nocie urządzono w świetlicy Ra­
kowej przy ul. Kościuszki! 1 r >1 
choinkę iVa cVeci (-złośników. l-u ü^ie 
ri-m rozdz elor.o paczki ö'*era!?ce 
slo-dy-cze. Wspólny podwiiec-zorek i zą 
bawy dziecięce zakończyły 1111 - u'r<> 
czysJtość. (n)

kieroffrjcz^a cfencii poszlowej

skazana na 5 Fal więzienia
STAROGARD (ik). — Sąd Ok­

ręgowy w Gdańsku w składzie 
wzmocnionym na sesji wyjazdo- 

-wej av Starogardzie skazał w dniu 
10 stycznia rb. byłą kierownicz­
kę agencji pocztowej w Czarnej 
Wodzie w powiecie starogardz­
kim, 21-letnią Teresę Schmidt, za- 
przywlaszcztmic sobie trzech pa" 
czek amerykańskich oraz 54.000 
z-., na 5 lat więzienia i pozbawie­
nie praw obywatelskich i hono­
rowych na 3 lata.

Teresa Schmitd dopuściła się 
przestępstw na przestrzeni lat 
1947 - 48. W kwietniu 1947 r. na­
desłaną z Nottincj (Anglia) nacż- 
kę pod adresem Wandy Staśkiew: 
czowej przyv/laszczvła sohie, pod 
robiwszy podpis. Taki sam los 
spotkał paczkę, która nades ap.a 
została ze Stanów Zjednoczonych 
dla Weroniki Żygowskiej. Pacz­
kę nac!es'aną w październiku 19 47 
roku z Ameryki na nazwisko Ber­
narda Kaszubowskiego doręczyła 
wprawdzie adresatowi przywłasz­
czywszy sobie jednak wpiurw 
część jej zawartości.

Gotówkę z przekazów poczto­
wych i£zy «tłoczy'.a sobie przęz

sfałszowanie podpisu W Jec^ tń 
wypadku i przez sfałszońranl 
w sześciu wypadkach.

Niesumienna urzędniczka p0l?z" 
towa przyznała się do winy tyiLo 
w części .Za przywłaszczone ^pie­
niądze kupowała sobie sukienki.

Osadzono ją z miejsca w vnę- 
zieniu starogardzkim.

Sportowcy trenują
BYTÓW (jr). — Pomimo mart- 

wego sezonu, sportowcy nas 
miasta przejawiają pewną aktyw­
ność. Klub „Gwardia" przeprowa­
dza treningi bokserskie, a niedaw 
no rozegrano mecz piłki siatko­
wej w sali Domu Sno’ecznego po­
między drużynami KS „Gwardia , 
Liceum Pedagogicznego i Gimna­
zjum i Liceum Ogólnokszta.cą- 
cego.

V/ tym interesującym spotkaniu 
„Gvzardia" pokona'a . drużynę 
szkakią Liceum Pedagogicznego w 
stosunku 2:i, a drużynę Liceum 
Ogólnokształcącego w stosunku 
2:0.



DZIENNIK BAŁTYCKI (12) Q

Ruty., cwanego
FACHOWCA

branży żelaznej
poszukujemy od zaraz 

Oferty z życiorysem 
prosimy klzrowcć do F.Z.G.S. 
„Samopomoc Chłopska“

Wejherowo 442-k

Rumunia tętni pracct
(Od specjalnego korespondenta API)

|CZY MASZ LOS?!
3.0O0.C00,— czekają na ciebie) 

w szczęśliwej kolekturze 
K. K A R N I K O W S K 1 

Gdynia, Hac Kaszubski 3 262 k J

U'iifÜGÄ
Kupcy i Spółdzielnie!
LOKAL handlowy
z mieszkaniem na Cetu
W CENTRA ŃYM PUNKCIE
zaraz do wynajęcia 
baz odstępnego

Wiadomość: WRZESZCZ Tel. 4-14-37 
od godz. 19.03 do godz. 23.00. 433

Zawiadomienl«i
Gdański Wojewódzki Od- 

dz'al Towarzystwa Przyjaciół 
Młodzieży Szkół Wyższych po­
daje do wiadomości, że z przy­
czyn od Towarzystwa niezależ­
nych, termin losowania Loterii 
Fantowej został przesunięty na 
dzień 31 marca 1949 r.

Zarząd Gd. Woj. Oddziału 
TPMSW 414

Bukareszt, w styczniu
— Tc bilo wielkie przedsięwzięcie. 

AapiUdistycziia Rumunia nie zdolalaj 
[zbudować tej lin i koihjcwej w ciąga 
125 lis a junacy z młodzieżowych 
brygad pracy zbudowali ją w ciągu 
siedmiu miesięcy — powiedział mi* 
stairy robotnik z Ploest , Yorz. Yat> 
cc viel

27 tysięcy młodych robotników 
wzięło udział w tej akcji, którą gene 
rainy sekretarz partii Georgu Dci 
razwal , dowodem wspaniałych kwal 
fJkącji naszych techników i rjfectiłi- 
ków, Tcwalifilkacji, które rozwinąć się 
mogą jedynie w wolnym kraju“.

*

Bumbesti- Livezeni
I.nia kolejowa Bumbesti —- Live- 

rci* ciągnie się na przestrzeni 27 ki­
lometrów, lecz budowa jej była tru-d 
niejsza niż budowa tysiąca kilome­
trów normalnej drogi żelaznej. Dwa 
miasta Bombast. i Livezeni oddzie­
lone są bowiem cd siebie trzema łań­
cuchami wysokich gór. Trzefoa więc 
było przebić trzydzieści kilka tuneli 
przerzucić przeszło sto mostów i 
wiaduktów. Młodzi robotnicy musieli 
spełń ć pracę często podobną do pra 
cy górrtAa, często zaś dokonywać 
sportowych wyczynów alpinistycz­
nych. Newa lima kolejowa w pięciu 
miejscach przecina wartką rzekę gór­
ską Jiu i trzeba było uregulować li­
czne wodospady r.ia tej rzece ; sto-

TEATRY
TEATR DRAMATYCZNY — GDYNIA 

„Pan Jowiałski"
TEATR KAMERALNY — SOPOT 

Nieczynny.
TEATR WIELKI — GDAŃSK

,rWi8niowy sad",

REPERTUAR K 1 N
gdyńskichPoczątek seansów w kinach

o godz. 16.00, 18.00 i 20.00.
GDYNIA — ,,Atlantic" — Wielkie na­

dzieje.
GDYNIA — ,.Warszawa” — Sen o miłoś­

ci — od lat 18 — początek:
16.00, 18.00 i 20 00.

GDYNIA — „Goplana" — BOO-lecie Mos- 
kwy.

GDYNIA — „Fala” — Monsieur la Sou­
ris — dozwolony dla młodzieży.

GD.YNIA — „Promień” — Przygoda na 
wakacjach.

GDANSK — „Światowid” — Dzieci ulicy.
GDANSK — „Bajka” — Na morskim 

szlaku.
OLIWA — „Folonia” — Przeczucie.
SOPOT — „Baityk” — Dzień zwycięskie­

go kraju.
SOPOT — „Polonia" — Tajemnica nocy 

wigilijnej.
ELBLĄG — „Bałtyk” — Tchórz.
MALBORK — „Kapitol" — Dni noce.
KWIDZYN — „Tęcza” — Rodzina Fro- 

nient.

czyć niejedną walkę z lawiną. Robot­
nicy rumuńscy wyjcćmjli w rekordo­
wym temp'e swe gigantyczne zada­
nie, wiedzieli bowiem, że uruchomte- 
n.e Unii kolejowej, nazwanej „Geor­
gu Dej“, zaoszczędzi gospodarce ru­
muńskiej 320 milionów lei rocznie. 
Dotychczas węgiel z transylwaiaiki*" 
k-epahni przeważano da centrum ru­
muńskiego przemysłu „drogą okręż­
ną“, gdy lin.a kolejowa biegłą, krą­
żąc po równinie, omijając» fezy dam 
cuchy gór-kie . Ret czat, Parang i Vul­
can. Przebijając drogę przez góry, za­
oszczędzono setki kilometrów, zaesz- 
częez no rocznie 2.SOU parowozów 
i 37.000 wagcnćw kolejowych. Do 
transportowania węgia bciw’ em uży­
wać się będzie teraz mniejszej ilości 
taboru kolejowego i węgiel dostarcza­
ny w szybszym tempie, przytipłeszy 
produkcję całego przemysłu raauiń- 
skiego* '

Mowę państwo 
rcbuinicza

Robotnik runnińik którego po­
ziom życia pized wojną przypominał 
życie kolonialnych niewolników, pra 
cuje dzisiaj wydajnie i radcśrłe, bo 
wie, że budleje r.owe państwo, r„foct 
ncae. Rumunia, która byla^So nieda­
wna pod względem upzcmyslowienia 
najbardziej zacofanym krajem, dztś 
— zdobywa S ę na takie osiągnięcia!

Nowy rumuński plan gospodarczy

na rok 1949 zapowiada dalszy wzrost 
produkcji przemysłowi o 40 proc. 
(żelazo i stal), 5 15 proc. — (wzrost 
wydobycia węgla), a o 14 proc. — 
wydobycie repy naftowej, Taki roz­
wój przemysłu stal s’ę możliwy dzię­
ki naejor.nlizacj zakładów produkcyj 
nych i dzięki wpr.'wadzeniu współza­
wodnictwa prąsy które w Rumunii 
rozwija się w całej pełni, obejmując 
coraz to nowe gaięz e przemysłu.

Robotnik ów i inżynierów ogarnęła 
Mina „gorączka wynalazków“. An­
drei Marzso, Victor Vluresano, Te­
ofil Pasc ivlfti, czy Stefan Ionesco 
to robotnicy - wynalazcy, kstórych na 
zwiska chlmbn e zapisały s'ę w pa­
mięci całego kra'tu. 247 osób, zarów­
no robotników, jak j uczonych, arty­
stów i chi pów zostało ostatnio ude­
korowanych orderem pracy, uchwa­
lonym pizez rumuński parlament.

W całym kraju tworzą silę ochotni­
cze drużyny mlodz eżowe, które bio­
rą udział w niezliczonych, ważnych 
pracach: odbudowują miasta, osusza­
ją bagna, budują koleje, drogi, mo­
sty i tamy. Przykładem, jJk mło­
dzież taka pracuje, jest opisana wyżej 
kolej Bumbesti — Levezeni. Gdzie 
iridz ej 15.C00 młodych chłopców bu 
duje oó-klicmetrcwą drogę kolejową 
Salva — Visau. Inna jeszcze druży­
na, nosząca imię znanej działaczki n) 
batniczej, obecnego mi rastra spraw

Dni przeciwgruźlicze
Czy gruźlicą się dziedziczy?

BIBLIOTEKI
Biblioteka Instytutu Ealtyi kiego w 

Gdańsku (Elźhietauska 3) zawiadamia, że 
czytelnia czynna jest codziennie od 9 do 
13 (z wyjątkiem niedziel i świąt), w so­
boty od 9 do 13 oraz ponadto w ponie­
działki, środy i piątki od 15 do 19.

Są rędziny, w których z dziada 
pradziada każde dziecko jest obdarzo 
ne wielkim nosem, mm mają rodzin­
ne łysiny lub na odwrót — szczycą 
się pięknymi włosami. Są rodziny 
licznych muzyków i rodziny samych, 
malarzy. Pewne w ec -cechy cieleśnie 
czy umysłowe przechodzą,z rodziców 
na dzieci. — Nieliczne choroby rów­
nież dziedziczy się po przodkach, do 
nich jednak NIE NALEŻY GRUŹ­
LICA !

Gruźlica jest choroba zakaźną, prze 
włekłą. Przenosi się od osobo ba do 
osobni; a tylko dlatego-', że zarazkami 
ją wywołującymi zwierzę chorujące 
lub chory człowiek obdarzają zdro­
wego :

Dziecko chore) rodzicielki jest w 
cliwlłi urodzenia zdrowe, lecz wraz 
z p e.zvszyrn pocałunkiem macierzyń­
skim może być przez nią zarażone. 
Jeąli nawet w parę dni po urodzeniu 
utraci matkę, zło już a e dckc-nalc 
zarazki znajdują się w jego ccg.aniz- 
frilc. Dziecko zachorować może prę­
dzej cby póżn ej na gruźlicę, a cłp- 
czenie może odnieść błędne wraże­
nie, że schorzenie odziedziczyło po 
matce.

— Noworodki oddzielone natych-

Biblioteka Mlejrka w Gdańsku, Wato- 
wa 16, po przerwie świątecznej otwarta 
jest dla czytelnik«w od poniedziałku 3. 1. 
1949 r. Wypożyczalnia czynna jest 
rodziennie w godz. 11—14 i 16—1? (w so­
boty tylko w godz. 11—13.30). — Czy­
telnia: w poniedziałki, wtorki i czwart­
ki w godz. 9—18j w środy i pij\tkl w go­
dz. hatch 9—20 i w soboty 9—13.

W Y S T A W Y
,,Wystawa Reprodukcji Starych Minia­

tur Rosyjskich'1 otwarta od dnia 15 9ru‘ 
dnia br. w lokalu Zw. Zaw. Polskich Ar­
tystów Plastyków Okręgu Gdańsk^go w 
Sopocie przy ul. Rokossowskiego 54 w 
godz. 11—I?. Wstęp wolny.

Państwowe Muzeum w Gdańsku — ul. 
Rzeżnicka 25 — otwarte codziennie — o- 
próoz poniedziałków w godz. 10 — 14 1 
15 — 18. Wstęp wolny.

ItilGUY BRZEZINOWE
po cenią 24 zł

sprzetfa/6 357

»A R G O«
Gdynia, ul. Dworcowa Nr 11

miast po porodzie od rodz.ców cho­
rych i oddane na wychowań e do ro- 
d-zin zdrowych aż do chwili, gdy we 
wktsmym dorwą nie będzie już im gro­
zić zakażenie, naatępire niemowlęta 
oddzielone od 1 chorych <, zabezpie­
czone Za pomocą szczepień przed 
gruźlicą, wyrastają na-iczęściej na 
zdrowych ludzi.

Gruźlica nic jest smutnym dziedzi­
ctwem, smutne są tylko skutki nie. 
zrzuarHo* a istoty tej chcroby, smut 
ne są skutki zlekceważenia jej zaraź­
liwości.

Choć gruźlicy po rodzicach się 
nie dziedziczy można jednak otrzy­
mać od nkh, jcśl, byli chorzy, więk­
szą podatność na tę chorobę. Można 
IŁłlżJeolziczyć ich budowę cala która 
sprzyja łatwiejszemu zachorowaniu i 
t. p. Dzieciom z rodzin* tjzużlictych 
należy pcza ochran aułem rch od za­
każenia, poświęcić więcej starań w 
kierunku pnw«i{to«go wychowania 
fizycznego. Trzeba dlbać o prawidło­
wy rozrost Wątki piersio-wej, o pra­
widłową postawę, zapobiegać1 rczwo- 
jJSS la-zywicy, słowem — zrobić wszy 
stko w- celu umknięcia jakichkolwiek 
dodatkowych zniekształceń' cielesnych 
które mogłyby ułatwić roz-wój cho­
roby. Przez zdrowe warunki życ owe 
osłabła się również w znacznym stop­
niu niefortunnie przyniesione na

świat skłonności ujemne, kcóre ujaw­
niają s ę dopiero w zlej doli, które 
przyczyniają s'ę do złośliwszego prze 
biegu chcroby, same pizez się ied- 
nak gruźlicy wywołać nie są w sta 
nie. Dr M. Tomaszewska

zag.raniczinych, Armv Paick-er, buduje, jc-mncści 7 milionów metro« sześcicn 
ta doinym biegu Prutu p 'ęćgdbt-ąy- nych. Takie p.zyklady można by cy- 
mich zbiorników wody o łącznej po- [ towar w nieskończoność.

w uzdrowiskach
Sinaia b\Ia jeszcze do n edawna 

słynną Rezydencją królewską. Do. Si­
naia jeździła na, letni czy zunowy wy 
poczyńcie cala imSuniska „cha' : ary 
stckrecja, bogacze, przemysfcwcy. W 
taimrtji*y;u kasynie przegrywano mi­
liony. W łagodnym khmac e, u pod­
nóża gór — spędzały bezczynnie 
czas wszystkie pas.żctniezc elemen­
ty przedwojennej Rumunii. Dr siaj w 
Sinaia rczbizmmwa radosny im och 
robotniczych Jlz'cci, które prsyieżdża 
ią tu na kolenie zimowe czy Ićtnje. 
Piękna jest zśma w Alpach '’flransyl- 
wańskidi, wyso ko'sterczą rago «-czy 
ly Caraimum,, Pia Rr.iuiui j łlisąz.

W dni świąteczne tysiące robotni 
ków Bukaresztu. Ploest; czy Brasów 
wyjeżdża c ęśaiHpsramii fabrycznymi 
do pJtółskżęh m-ieiscowościi wypoczyn 
kcwlydh, afey odetchnąć świeżym po- 
wienzem miejscow ościach tych
znajdowały się przed wcina wille bo­
gaczy, dzisiaj oddane przez rząd uo

clyfefczvci związkom zawodjwym.
W Predeahi, Po,?.nn Tapului, 1 i- 

mfcs czy wreszcie w Canuen Silva, 
w licznych rumuńskich miejscowcś- 
c ach kąpielowych czy uzdrowi: ;o- 
wycli pe.i.o jest dzisiaj domów wypo­
czynkowych i sanstsr.ów, należących 
do związków zawodowych, do orga­
nizacji spc'cczjiych. Zmieniła się pu 
blłezitil^M pizyjeżi.żaiąca do tych u- 
zjircwńlk: — już u o pasożyty i niero­
by, lecz ludzie ciężkiej pracy — i ich 
dfcieci spędzają tu czas na ocLpP ł 
czypisu w Caruncn Sika, prześlicz­
nym, Iukausrwym knpjclisliu nad .Mo 
izcm Czarnym.

Tego lata w b-alych wiłlacli dawnej 
Carmen Silva, wśród marmuirowych 
tarasów, tcnącydi w zieleni, na pięk­
nych zloaislyęh plażach •— wypoczy­
wali tcwaizy-ze bcIiatersSciego \'a- 
sile Roaka, który poległ za sprawę 
rcooinjczą.

Petrti Matciescu

Sśałksrzs i siatkarki Odaslska 
w reprezentacji PoSski

Dnia 27 lutego odbędzie się w 
Pradze międzypaństwowy mecz w 
siatkówce męskiej reprezenta :ji 
Polski i Czechosłowacji. Również 
drużyny żeńskie wspomnianych 
państw zmierzą 6ię w międzypań­
stwowym spotkaniu w dniu 20 
marca w Pradze.

W związku z powyższym kap­
tan związkowy pi,ki siatkowej inż. 
Wirszylo wyznaczył grupy repre­
zentacyjne siatkarzy i siatkarek, 
które powołane zostaną na obozy 
kondycyjne do Warszawy, xtYire 
odbędą się w dmach 14 do 24 lu­

tego i 8 do 17 marca b. r
Zwraca uwagę w wymienione] 

liście duża ilość zawodników Wy 
brzeża, którzy na turnieju kato­
wickim o mistrzostwo spółdziel­
cze Polski uzyskali zaszczytny ty 
tul mistrzowski, Nazwiska ich 
brzmią: Markowski I, Lelonkie-
wicz, Tomaszewski, Wojtowicz 
Wszyscy z SKS „Zryw" (Gdańsk).

Z siatkarek Wybrzeża na obóz 
powołane zosta'y rutynowane: Po 
gorzelska i Kurtowa (Gedania) o- 
raz utalentowana zawodniczka 
Gromu gdyńskiego Tomaszewska.

D3ŁOSZEHI& E3§%OE3NHE

SPRZEDAŻ

ZNACZKI pocztowe najkorzystniej sprze­
dasz, najtaniej kupisz tylko „Nowa Hla- 
telia" świętojtmaka 82. 438

POKOJU przytulnego poszukuje urzędnik, 
najchętniej Gdynia. Oferty: Dziennik Bał­
tycki, Gdynia, ,.Batory”. 421

KAMIENICE, wille komfortowe, pLace bu­
dowlane we wszystkich dzielnicach Kra­
kowa, gospodarstwa sprzftda Biuro • V A- 
WEL” Kraków, Grodzka 60. 14270-lt

DOM jednopiętrowy w Gdyni, Działki 
Leśne, okazyjnie na sprzedaż, cena 
1.300.000, Biuro Kupna — Sprzedaży, Le­
on Nalewaj, Gdynia, Piać Kaszubski 13 
lei. 35-35. 358

SPRZEDAM bardzo tanio 4 do 10 mórg 
dobrej ziemi ogrodniczej, tuż przy Gdy­
ni, Biuro Kupna — Sprzeda//Y, Leon Na­
lewaj, Gdynia, Płac Kaszubski 13 — teł. 
35-35. 300

ZAMIENIIjJ 1 pokój z kuchnią w Byd­
goszczy na 2 pokoje z kuchnią w Gdyni, 
Gdańsku lub w Sopocie. Adr. Bydgoszcz, 
ul. Wyzwolenia Nr 7 m. 10. 411

LEKARZ AKL poszukuje pokoju z nie- 
krępujficym wejściem we Wrzeszczu, V/. 
P. Pileckiego fr—8. 407

POSZUKUJ?? pilnie pokoju — Oliwa, So­
pot, Wrzeszcz — ewentualnie wspólny. 
Oferty: Oliwa, Armii Polskiej 1, „Czaso­
pism a” po-d „Samolny'’» 402

PELISY, płaszcze, 
poleca „Janina” - 
ka 12.

jesionki, ubrania — 
Wrzeszcz, Grunwaldz- 

3Ü8

Smesliwe losv
do I ki. 55 Loterii Państwowej — 
SPRZEDAJE KOLEKTURA NR 226

292,.WŁASNY DOMEK”
Gdynia, Kwiatkowskiego 32 28

SPRZEDAM ubranie (jaskółkę) i dziecięce 
białe łóżeczko. Wrzeszcz, ul. Kliniczna 3.

418

MOTOCYKL , DKW 350 na chodzie, stan 
pierwszorzędny sprzedam — Oliwa, We­
sterplatte 22—2. 406

ZAMIENIĘ mieszkanie dwupokojowe 7 
wygodami przy ul. Słupeckiej, na jedno­
pokojowe z wygodami przy ul, święto­
jańskiej. Tel. 35-56. 435

KUPIR na własność mieszkanie 2 lub 3- 
p o ko jo we wyłączone lub nowobudujące 
się — pośrednicy wykluczeni. Gdynia, 
tcl. 92-05. 431.

UNIEWAŻNIENIA I ZGUBY

ZGUBIONO wszelkie dowody na nazwisko 
Adam. Kowalski — Golub, poczta Rypin, 
woje w. pomorskie. * 412

SKRADZIONO dokumenty, bilet służbowy, 
usk Marta, Oliwa, Westerplatte 16.

405

WOLNE POSADY

POMOCNIK krawiecki potrzebny zaraz. 
Gdynia, Daszyńskiego 1 m. 7, ^dawniej 
Leśna). 426

PAŃSTWOWY Zakład Higieny w Gdań­
sku, Hocne Wrońskiego 5 poszukuje Po­
mocnika laboratoryjnego — dozorcy zwie- 
r/tjt wymagane 7 klas szkody po wszech- 

Zyloazenia od godz. 13 do 15.
413

tlej.

ZGUBIONO legitymację służbową Nr 3015 
B 1 — Centra U Węglowej — Gdynia. 
Pietras Mieczysław. 294

GDAŃSKA Spółdzielnia Budowlana Nr 1 
w Oliwie zatrudni od zaraz technika lub 
budowniczego z upraw ńeniaani na stano­
wisko Kierownika budowy. Zgłoszenia: 
Oliwa, ul. Piastowska Nr 3 w podwórzu 
godz. 14- -15._________________________ 4<M

WYCHOWAWCZYNI do dwojga dzieci 
(chętnie angielski) potrzebna, Sopot, -«Że­
romskiego 1—1.

U Mikusia szczęście bywa, kto kupuje ten wygrywa
Kolelitlura Loterii H*taa wni „lł.łK4“

Kiosk inwalidy woj. Sopot, Grunwaldzka 35 tel. 516-04, 
ZAWIADAMIA starych do dnia 15.1. br. i nowoyabyweów 
szczęśliwych losów o czasie zaopatrzenia się w 'nowy los 

do I klasy 55 loterii.
LOSY DO NABYCIA 

J9 ]. 49 r. pierwszy dzień ciągnienia. Zamiejscowym wysyła 
się poczta..________________ 440-k

Kongresowa Wystawa Obrazów 7w. 
Zaw. Polskich Artystów Ploslvków Od­
dział Gdyński otwarta jest codziennie cd t 
godz. 10 do 1? w świetlicy ZZPS i UP W| 
gmachu Zarządu Miejskiego w Gdyni przy 
ul. Czołgistów.

ZEBRANIA I ODCZYTY
Zarząd Miejski w Gdańsku, Wydział 

Opieki Społecznej, powiadamia wszyst­
kich opiekunów społecznych, urzędujących 
na terenie Gdańska, o posiedzeniu, które 
odbędzie się w s-ali Miejskiej Rady Na­
rodowej w dniu 16 bm, o godz. 10.00.

Wc czwartek dnia li- stycznia br. o 
godz. 19.CO w Klubie Towarzystwu Przy­
jaźni Polsko-Radzieckiej w Gdyni — ul. 
fcwiotojańska 118 — prof. W. Smolana 
(prof. W. S. Sztuk Pięknych w Sopocie) 
wyqlosi referat z przeźroczami na temat: 
».Wrażenia plastyka z podióży po ZSRR”.

Polskie Towarzystwo Historyczne — 
Oddział Gdański zwołuje posiedzenie nau­
kowe członków z odczytem dr Kazimiery 
Pasikowskiej-Jeżowej pt. „Zaścianek po­
morski’' oraz statutowe doroczne zgroma­
dzenie członków z© sprawozdaniem i wy* 
borem nowych władz. Zebranie odbę-ebie 

13 stycznia, wo czwartek o godzinie 
17.00 w lokalu Oddziału w Gdańsku.

DYŻURY APTEK
od dnia 8. I. r. do dn. 15. X. 1949 r.
GDYNIA i ORUOWO: Apteka pod Giy- 

fom — ul. Starowiej^ka 34 i 
Aptek® Nadmorska w Orłowie. 

SOPOT: Apteka pod Orłem — ul. Marsz. 
Rokossowskiego 21,

WRZESZCZ: Apteka Grunwald — al.
Grunwaldzka 47.

CDAIK*'- /;•' ; rud Sldilcjia — u*
Garncarska 6«

Likwidatorzy Spółki „GałafeiAócz i Ska81
w Sopocie, ui Rokossowskiego 25

komunikują
że Spo'ka m mocy uchwały wspólników znajduje się w słanie li­
kwidacji. Wzywa się wierzycieli cio z&łoszenia wierzytelności 

w ciqgu trzech miesięcy 449-k

Przetarg si.eegraniczeny
Akadcmtn Lekarska w Gdańsku o-glasza przetarg nieograniczony 

na wypiek pieczywa z dostawą do magazynu Ak. Lek.
Pieczywo winno odpowiadać następującym wymogom:
1. Bulki białe-40 yr„ z 50Vo mąki pszennej, dziennie 2.250 szt.
2. Bulki białe 500 gr z 50"/o mąki pszennej, dziennie 40 kg.
3. Chlgb Dr Wandera dziennie 40 kg.'
4. Chleb Grahama dziennie 40 kg.
5. Chleb biały pytlowy z 65°/o mąki żytniej, dziennie 90 kg. 
Oferty zapieczętowane i zalakowane w kopertach bez żadnych

znaków firmowych z napisem „Przetarg na wypiek pieczywa dla 
Akademii Lekarskiej w Gdańsku” należy składać do dnia 21. 1. 49 r. 
do skrzynki ofertowej w Biurze Zakupów ALG w budynku Nr 9 
I piętro pokój Nr 104.

Do oferty winno być załączone:
1. Odpis dowodu rejestracyjnego Urzędu Skarbowego.
2. Koncesja na prawo wykonywania zawodu.
3. Wadium w wysokości 2"/o (które należy wpłacić w ka­

sie ALG).
Otwarcie ofert nastąpi w dniu 21.1.1943 r. w tymże biurze 

o godz. 11.30.
Akademia Lekarska w Gdańsku zastrzega sobie prawo wyboru 

oferenta bez względu na wynik przetargu oraz prawo uznania, że 
przetarg nie dat dodatniego wyniku i przeprowadzenia w okresie

rą^rmr-i ofert dodatkowego przetargu pomiędzy wybranym' 
i rentami,,

TEODOLIT Gcrticha jednominu' ~wy ze 
statywem sprzedam. Wrzeszcz, Kościusz­
ki 99—2. 401

SPRZEDAM Gdyni plac, Sopocie rneb'e 
komtortowe' kilku pokoi. Otcrty: Dziennik 
■Bałtycki „Wyjazd". 397

SPRZEDAM gabinet — piękny Chippenda­
le, radio luksusowo super z adapterem, 
duże lustro. Telefon 5.21.76. 396

OSTROWŁOSE terriory szczeniaki sprze­
dam. Sopot, Kościuszki 4 — parter wprost.

395

PIES — bernardyn dwumiesięczny do 
spi7ednnia. Starowieyska 17 ui. 6, tel. 
20-68. _______ 437
MASZYNĘ trykotarską „dziesiątkę” kom­
pletną, okazyjnie sprzed-am. Oferty: Dzien­
nik Bałtycki pod „Dziesiątka”. 436

SYPIALNIĘ, stołowy, kuchnię, nowoczes­
ne —■ sprzedam. Wrzeszcz, Kilińs.kingo. 35 
m. 2. od godz. 1C—19. 444-k

KUPNO

KUPIĘ willę lub parcelę Sopot — Orłowo 
— Gdynio. Zgłoszenia: Biuro Ogioszell— 
Sopot, Grunwaldzka 36a. :29-k

CUKIERNICZE maszyny i staniol kupię 
Gukrohurt, Gdynia, Świętojańska 104-a.

ZGUątONO zaświadczenie RKU Ostro­
wice na nazwisko Urbajtct Roman.

448-k

ZGUBIONO zezwolenie na sprzedaż na­
pojów alkoholowych bez wyszynku wy­
dane dla Gminnej Spółdzielni Samopomo­
cy Chłopskiej, Sobieszewo L 5102/2/47 z 
rin. 5. 8. 47 oraz zaświadczenie odpowie­
dzialnego zastępcy Kędzierskiej Alicji z 
z dnia 6.4.1948 L. 3278/2/48. 447-k

ZGUBIONO zaświadczenie RKU—Koście­
rzyna na nazwisko Wilczewski Augustyn 
Orlow®, Wrocławska 28. 430

359

POSAD POSZUKUJĄ

MŁODA wykwalifikowana siła biurowa, 
pisząca bieole na maszynie, przyjmie pra­
ce' w Gdyni, Sopocie lub Wrzeszczu. 
Oferty pod nr 84 uo Dz. Bałtyckiego.

331

SIT,V pomocnicza do buchalterii wraz * 
maszynopisanierr przyjmie cnipowiadme 

jęcie. Oferty do Jzmnmka Bałtyckiego 
pod Nr 1212. 423

ZGUBIONO kartę rejestracyjną RKU” *— 
Łask, ne nazwisko Kowalczyk Józef. Ru- 
mia-Zacjórze, Osiedle 9. 427

ZGUBIONO lenitvmacje służbową PKP, 
zaświadczenie RKU — Łódź na nazwisko 
Modranka Józef.    425

ZGUBIONO kartę rejestracyjną wydaną 
przez RKU Chełm na nazwisko Krzyża­
nowski Franciszek, 3 odcinki zameldowa­
nia Franciszek, Zofia, Janina Krzyża- 
nnw«rV. 445-k

ZGUBIONO "leęrtymarję na raiżke kole­
jową Nr 539603 wydana przez PKP Su- 
uhoslrzygi na nazwisko Gajewska IleVna.

446-k

MŁODA, znajomość buchalterii jarzebi - 
kowej pos7.uk.ut* pracy.
Bałtycki pod. 158. —-A

Oferty: Dziennik 
423

MASZYNISTKA rutynowana poszukuje za­
jęć ia. Oteity: Dziennik Bałtycki Gdynia 
,,235'V 403

różne

AKUSZERKA RYNG - fcMIALOWSKA 
Wrzeszcz, Giunwuldzka ^20, III piętra ^

ZGUBIONO na trasie kolejowej Tczew 
— Malbork walizkę. Znalazcę 
7,wrc t książek i notatek pod 4^ 
Gdańsk — O.unia, ul. Żuławska Liceum 
Wodl.„-Melioiacyjne — Kizyiak. -d<äeu*1^

SKRADZIONO dokumenty: dowód oeobis-l _ 
ty, metrykę urodzenia, iegitymacię Zw4ąz- I z(----- , -- ... - ZGUBIONO binokle w Nowym Porcie ul.
k wą ZMP i inne na nazwisko Dral lR, botowców. Proszę uczciwego znalazcę
na. 424 „ rvrrot za wynagrodzeniem. Restauracja

KUPIF) pianino w dobrym stanie. Ofertv: 
Dziennik Bałtycki 110. 201

KUPUO drzwi różne. 
Bałtycki pod „Pilne”.

Oferty: Dziennik
432

IOKAIE

ZAMIENIAJ mieszkanie 5-pokojowe kom­
fortowe Sopot — centrum — na 2 pokoje 
r. w yą odami również centrum. Oferty 
„Komfort” — Sopot, Rokossowskiego 46. 
księgarnią „Fregata”. 394-k

ZAMłfiNIIjJ ^-pokojowe mieszkanie — wy­
godami w Szczucinie na 3-pokojowe w 
Gdańsku lub Wrzeszczu. Oferty; Dzien­
nik Bałtycki — Gdynia. 429

ZAMLENUO mieszkanie trzypokojowe cen­
trum Bydgoszczy na podobne na Wybrze­
żu. Oferty: Czytelnik, Wrzeszcz, Grun­
waldzka 8 po>d „Wybrzeże”. 420

MIESZKANIE 2—3-pokoJowe poszukuję — 
Wrzeszcz, Sopot, Gdynia. Koś z ta remontu

r ' 'T • 11ri*i*

ZGUBIONO legitymację Zwin/kowa Nr 
<5748 prac. służby zdrowia — Łukaszów- ,
r.ka Stanisława. . 422, ODDAM j

zwrot za wynegn 
Oaza, Nowy Port 416

Windo-

ZAGUBIONO 
Gdańskiej

1 mość: Czytelnik
legitymacjo Politechniki | Djjeck0-\ 

Stanisława Dębicka. 413 I__________

jednomiesię* zne dziecko.
Wrzeszcz, Grunwaldzka

408

ZGUBIONO legitymację Nr 2729 wydaną; KTO sJ”™P£0ko!»<>wskie<ro
przez i—ząd Miejski n nazwisko Saw-1 Oferty: Czytelnik, Sopot,

- -• • .415 podczuk Felicja. „Pianino”.

urzędnikowi.

400

OGŁOSZEŃ
za tekstem: 

35,—
45,—
55,—
70 —
90,—

W-16105
w tekście: nekrologi:

70.— 30,—
BO,— 40,—

100,— *75,—
125,— 100,—
150,— 125,—

441-k | Wrzeszcz, Grunwaldzka,

CENNIK
OGŁOSZENIA WYMIAROWE: 
do 70 mm ™ 1 mm szer. 1 szp
do 120 mm «< *•
do 2C0 mm *« »•
do 300 mm » »
ponad 300 mm ,f » - • . , , .__v._-._u.
Zastrzeżone miejsce za i w tekście 50^. Ogłoszenie wymiarowe ^ tab*-
do 51) mm 1 ,zp. 507- drożej większo i 2 srp. 100% ^oże) Za ogłosi*.«

laryczne (bilanse) i kombinowane lu0 7c arozej. ^
OGŁOSZENIA DROBNE: 30- zł ?a słowo, P<>fzakiwanie P™CY15’“?* ” 
minimum 10 słów, maximum 40 Tłusty druk 10t),c drożej r>dnnwiado Na-
30^ dopłaty. Za terminowy druk ogłoszeń Ad®,n.lstrfc3^lr vr.4nn4 Biuro Oqt. 
leżnośó za, ogłoszenia należy kierować pr2e2 PKO konto * ^ „?
OGŁOSZENIA PRZYJMUJĄ: w Gdyni: Biuro Ogłosz. „Czytelnik , 10 Lu ego , 
Księgarnia „Czytelnik”, 10 Lutego 9. W Sopocie: Sklep .Czytelnik ul.
sowskiego 21, w Oliwie: B. Rakowska, Armii Po.skiej l, we Wrzeszcza, 9 

garnia „Czytelnik” Grunwaldzka 8, B. RodkiewU:r( ul. \. a j dc.o ty t.



6 PZIENVIK BAŁTYCKI (I?)

Korieczne yą 2 wkładki I iWw- ii-y-jt# czas, „iby dyrekcja 
“ " M/.KGG zors'nbcuula te spr?wy 1

uipeowa draki lepszą tecbmkę pracyNa r-ctatkę zr.irjler^ezena w ,D- 
D: tyctóm“ dna 5 stycznia 1949 r. 
*4'Śm się, że fertwn i kina po- 
ftąp',1 zgodnie - in -.ti-idum. ząkazu'?- 
cą V, puszczania co Ifcia osob, które 
nie liłC.aą wlc.-pty-inować s'e bgity- 
nv.c'a Zw. Zewcdc-.ve.gjo, lub szkolna 
cf*zy-K!adr ą Ffmu Polskiego. ’VUji 
ka skrada się z 2 częś:i: Dicrwraa za- 
ui.ci:u >nr.TJwi'it ko i miejsce p-caev ufOiv- 
vmettep, a druga cdrxnv edßig ł«K 
ki«pe«ów. D'a unlemożlwierna nafifi- 
zyć lęraintł ony cbonżązaay jcct przy 
vwiseur ckazać chic łey 'vmaice. 
Ikzk iednei z rdeh un'etncibwia ko­
rzystanie z i; .IcCii uipGiZcąo.

CGncśrt« (tevis'-epo 
Śnin się, że niezależnie c; 
rociza-iu sprawy kierc*«!: i 
niea być dlj pubiicz-icśc 
i stosować tę do ogólnie p zyVivch 
form erzz lobow'azuiac'
P P. „Film PolsGG,'

„Film Polski

zarzutu wyi3- 
v.gwScu i 
kina avi 

izyzjej*!!- 
vcj

C:i inst/ukci

Papierki kotrr ii\u ia ż(c:e
\v szy-scy wiedzą, że praca traimmri- 

}z.za z wvdzaki rz.hu «vmaga dekla 
dnaści i ««nfctroincfc-i. Punktualności 
c okiacincsc v.1 n i v ;ed(|ak cb. v,i;zy ■ 
I# niwn'ei MZKGG.

Aby poc ąc rude z: te ni pobory cz:
Kłem przy kasie od 9 do ][, przy 
czym sprawa ta przechodziła przez 
3 pckce i załatwiana była pracz 4 
cśoby. \V końcu kas:cr t-.lieidził.- że 
w zsygnace r.tzchcdcwcj ź'e wpisa­
no rsKjJe "r>--'ę, nie mogę więc otiray- 
nrać pieniędzy. Skierowano nin e do 
1.Icy-idatcra, który po naradzie z 
w ycz. rachuby sikłeeoiA.nł pani? do p--r 
sońskiego przy ul. S laik; Pełki. Tam 
po staniu w kclcioe otiraynrtłeni ,,re- 
I 'kż tacię“, lecz nie hv!o kierownika. 
Pad pisano mi wreszcie w zastępstw k: 
i z uzyskanym dowodni) paibceglern 
na jaśkową Dolinę. Na szczęście 
naam zdrowe negi i zdążyłem pczed 
13-ta.

Na drugi dzień, wc'nv od służby. 
po.ecliaJcm do magazynu Tnimdu.ro- 
weąo pray A! VTcüska Polskiego, ab' 
pobrać buty f iksowe, wydawane dl: , 
motorowyCti (na zdano sta,rvcli stra­
ciłem przed miesiącem półtora dnia') 
Po '2 godzinach czekania dcwiiedzia- 
lem sę, że magazyn iuż dawno zo­
stał przeniesiony Jo Orłowa, a na 
draw ach pozostał tylko stary szyld. 
Vd Orłowie l> wiedziano mi, że jest 
remanent, więc nic nie mogę dccra-ó. 
V/id ocznie z Orłowa Jo Nowego Pcą 
tu jest zbyt dałe-kp na to, aby z:>via 
uomić stacię o takich zmianach, jeż 
tlzimy wiec wszędzie niepotrzebnie 
tracąc tylko czas, W N. Porcie do­
wiedziałem się tylko z ogłoszenia na 
tsbfty, ze we “Wrzeszczu wydawane 
są vekiadki Licowe, kiedy jednak po­
jechałem do Wrzeszcza, powiedziano 
mi, że będą „na dniach".

wewnętrznej, 73 co wszyscy p/aicow- 
rdcy będą bardzo wdz ęazty.

Prac '.Wi lik

nij ktes plaal 3S0 zł, test mało pra | rre?dste tyczne drewniane budynki, 
‘.ycjp'poCvcbne. j przy wyjezdzie z peronu I w kie­

runku Gdyni «łoją dwie brzydkie

Wyjaśnieru

s ‘
kierownik»

'DU

W wiezilni z not tka pe , płatze.- 
go cdctzep:\e“_ w „Dzienniku Bafeyc- 
kimi" z 23, 12, 4S r., w której autor 
egze e zajście, jałrie m r.ło miejsce w 
sklepie, bedaevm pad moim kierów- 
d c'Av'om, '\vy;3Śn|i?nn co nci^ypu’e:

t. Żona urzędnika bankowego po- 
de-sz'a do kasy z bSaclWem, olizy-mp- 
nyiit z cksncdyoli i cśwtódczyla, że 
kssrerka rzckcrr.a raprmn«4a jej o- 
etęnąpło-Jić b! oczek. Kasjeirtta zapy- 
t«a; ,,-łciedy parł płaciła?“ Po ctrzy- 
ro-arzu cdpoiw.edzi, ie prze.l c!iWi*-.i, 
Fasertet a;ayto!a stejictcłi przy ka- 
:-’e klientów, czy r\J dz ci', jak ta pa­
ni pac.ła, na co otrzymała odp«?- 
w'iecz edmowra. Pizy kasowaniu Śca 
w*''a wyko uje 4 automatyczne czyn 
PCŚó: 1) srycawdza-nie r-ku, 2) gtem- 
pi.crarie, 3d cddarcie Wcca’.a kcr.hr>’ 
■ego, 4) wbić'e kontro!’« na gwółlż. 
Oczywiście (jarzy wielkim ruchu maż- 
■>a czasam-i p- iecczyć jedną z tych 
czyętpcści, ci!c- żeby przeoczyć wszy- 
■"■' I cztery i w 8- tżat-ku iini-e prarporn- 
i'eć sob c, ie pracd parc-ma sekunda

Zassie to miało miejsce w sobc 
w'iec p-psiłem tę pania, ażeby prfa- 
tyęcrwała Sę « poniedz, alek; jeżeli 
be sorawdzen'u (kasy okaże s.ę rad- 
wy.zi :a, p:ci’j:ą-dze będą jci zwrócone 

PcAcz.ts n;G- C! n'ccbecncsci p-ri ‘ii 
zglc-cdn się do 'kaa'erb>i, a gdy stę dc

na - t -yżki w l-,r e tłe»i e cizia :a
byłe, z#częja nsnei'ri. że dl-n cż-i to 
wielka strata ii-o. GJv wraSlkra t’ i- 
niacze-iiia oersw*a.z|-e nic c rtcsily 
■Jkutkir,. kaMerka w ’z.ł“zf-r.vowzn:u 
viz';r|a -7 własnej terJhki 3S0 zł i wrę­
czyła tej pani

2. Go do cbnciu w nrewadzepłu 
';*v, to stwierdzam, że kasa :or p,-r 
'caPeePta ściś'ę wedi-ire wiześkkb z’- 
sa-d praęiętych >.v Iran "n. Zarzut (->:!- 
nośnie n"'e4?ibtu kasjerki :est n.esłlusz- 
ny, gdyż n-erton-el nasz znany jest z 
JpraflPi^-ści. •

K.'cr'vnik sklepu Nr 9 
Sopot, Rokossowskiego 5

'afriećbTny dworzec
Odbudowa Dworca Głównego 

w Gdańsku poste-pu,i<t.bardzo szyb 
ko naprzód. Jodnakftt. fćtynocze- 
teie dworzec ten jest bardzo za­
niedbany. Na peronie I stoją dvr a

budy, Peron ten jest poza tym 
zbvt s:abo^ oświetlony

Ca'e otoczenie dworca i penjąsy 
„upstrzone’’ są różnego rodzaju bu 
darni, szopami, przerobionymi wa­
gonami itp.

Mnm wraieniq, że przy odrobi­
nie dobrej woli i niewielkim wkła 
dz’e pracy > pieniędzy można b" te 
budy i szopy rozebrać i mieszczą­
ce się w* nich instytucje uWkować 
gtkfę ind-u'ej. I doprovzadzic dwo­
rzec do takiego stanu, żeby nie 
trzsba było pisać tego rodzaju 
uwag.

A. Paczkowski — Gdańsk.

V/ INNYCH LISTACH:
Ii. R., Wrzeszcz zwraca uwaoę, 

jfi vr jednym ze sklepóty rzeźnw- 
kieb ekspedientka „zaokrągla” po 
bierane od klłcntsk sumy i wy-’ 
płaca za ma'o re-sifty- kadzimy io- 
tcrweoiować u kierowuii'-'a sklepu.

D. R. .twierdzi, że Pogotgwifi. 
PCK yi Gdańsku pobftra za wyso­
kie wpłaty, gdvż za opatrunek 
TT'bitcgo kolatife iłoliozono jej 
250, z!., co jest, zdaniem p. D. R-. 
sumat wygórowaną.

SPRAWY MORZA
pasjonują mieszkańców Wybrzeża

msz NOWY KONKURS
bądzie przegiądem 

PRACY LUDZKIEJ NA MORZU

g3io fi znicze
a!:cie s’^ pierv/s:y z ssrii rysunku» —12 stetkow

CłY TEi SIMEK?
brfisi®^sfps^j!srnio]szy*«t pytanie:^ na Wybrzeżu

LISTY DO DZIAŁU „«MIAŁO I SZCZERZE" NALEŻY KIEROWAĆ POD ADREJ 
SEM REDAKCJI „DZIENNIKA BAŁTYCKIEGO”, CDBNIA — UL. MŚCIWOJA 9.

W8AK»<0!MI"Sf:ri SF*Q ’fJWF

Romans tu autobusie
Autobus MZKGG. \7 rat&ansk: 

siedzi On. Po chy !i v’.dada On. Rcz 
8’ęda się pracz chwilę i za muje astrt 
nie Y.'oi'.ia miejsce k ’o Ni ci, o O k 
wytrzeszcza r\ą irą oczy z c atecymn ą o
v.-y.Tzcm, li-.rrrklery st 
sohnikn płci nięjkie 
własne oschnł; płci 
piórami'?cc wrażenie.

mym V-

kicj

OM: jak ta de. ąoda,

Cz«n Z(if7|cręż(ł SBfgiśęnik 5^,?^
R‘zes;?ny w Koszalinie town-rzyski 

mecz pięściarski między AZ'C Bał­
tyk (Koszalin) a KS Czyn (Griyn's) 
zakończył s ę zwyo ęutwetn zawoi ni- 
kóy> Gclynj w stosunku 9:7.

Puszczegóńne yvalti ^taly na do­
brym pczicntre i dciCrarczyły łkrzr.ie

zebranej pub-ttezności w,tele cnieuk.
Óscm.lta „Słiłty-ku“ zapirczentcssała 

dotirą (kcndvcje, lecz ustęp wala gdy 
'r.sAiosn ped "'.zgiędeni torhn'cznvm. 
Z dnfżyr.y Czyrra bardzo debrą fer­
mę wykasalii Stefaniak i Kuźmińslu.

Wyniki tc-cjiirkzr.e: w 111 uczci IGra-

Trefaa olissiśjskśs edkryio w
Sensacyjnego odkryć i d konał czło 

nek sekcji bokserskiej |0łei/Uii” (Star 
tan!) Eug'-n'iisz \’7»k'a, który perząd 
kując ogródek u rodziny w Zbąszyn-

Zawodnśk radziecSu
bł|R rekafrd

Znany jachteman radziecki Mat- 
wReyew ustSoowii nowv rekerd szyb- 
reści bojerów, podczas pierwszych' w 
tym sezonie zawodósy' na zalewie Fiń 
k ni w LeuirĘ»raclzie. Na dystansie 

500 ni ze startu Istnego Matwiejów 
azyslsał szybkość 103,5 km/gedz.

Metry rekord ZSRR jest lepszy cd 
poprzedniego o 18 km/godz.

ku znalazł w beczce ze śmieć a rui pu 
deffco z trofeami olimpijskimi. W pu- 
djkku. z t dowaly się r.i. in. brązowy 
medal olimpijski z X Olimp ady w 
Los Angeles, zl ita odzmke za X 
O imoiadę, złota odznaka, rrawdopo 
Jebnie Polonii Amerykańskiej, 3 ż;- 
tór.y węgierskie za regató w Bu.'.a- 
peszc e, plakieta PW i WF, wy sta 
•*vte>na dla Henryka BuJziń-Uggc 
oraz żeton na ta sama nazwisko.

Y7 beczce znajdowała się ponadto
tzereg i nycb ż-atonórw z re^at kra­
jowych, z różnych miast, (n)

czyk II (B) pokonał liiezr.acsnre na 
pwnfkty Bocttckera (O' W koguciej 
Jankowski (BJ, pogromcą Gum^wske 
go zremśs-owal po ba-rdzo żywej wal­
ce z Snmtdowikim. Na-'laiJoicjyzvin 
siprtkaniem dnia była wal!« w wa>?ze 
piórkowej między Kcsiclo>m (B) ą 
Stefaniakiem (CO, którą zakończyła 
s ę wyłsóśn zwyoi»*wtpi lepszegiSj 
technicznie Stefa.niak.a.

\\r lekkiej Bassel (IT) uległ w II 
starem pracz k. o. Luka-cz wi (C)3 
W pósT-edniej Graczyk ] przegrał d-o 
KuśnFńskóego przez t. k. o. w II run­
dzie. Zr-w-odndk Czynu adęcydcwaóe 
n.zeważal od początku walk . W śre 

1 rai' e j Zdrcjow-lci (B) w vpmfeł(ł 
bnifwicta (O. V\T półciężkiej Lu- 
ecłi (C) zieh}! punkty walkowerem, 
z pewraa niestawienia sie praecV- 
nika. w ciężk ej Janase’c (B) zwycię­
żył pracz t. k. o. Janickiego (C), kó 
ry w II starciu uległ kont uzi i ręki.

W ringu sędziował do-brae ob. 
Mr. 'erOw-i-cz (preze’s KS Bałtyk), no 
torjtty ob. Dajewski.

& cicfersm gong?;,.

pcrtrciA

Długie wieczory zimowe
umili (Hi

»DZIENNIK BAŁTYCKI«
Termin przyjmowania zleceń 
na prenumeratę do dnia lO każ 
dego miesiąca we wszystkich urzę 
dach pocztowych. Cena 1G5 zł z przesyłką pocztową

Drużynowi zwyciązcy turnieju 
olimpijskiego w boksie, Włosi, 
rozegra w San F.Emjo międzypań 
stwowy mecz bokserski z Austrią 
Spotkanie przyniosło zwycięstwo 
triumfatorom olimpijskim w sto­
sunku 12:4. Dwa punkty dla Au­
strii uzyskał w wadże ciężkiej Hot 
siadter- W wadze muszej* i pjł- 
średniej Schmelier i Grancer uzy­
skali wyniki remisowe. Jest cii a 
rakterystyczne, że w odróżnienia 
od ostatnich przepisów AIBA, nió 
wiących o tym, _że w spotkaniu 
międzynarodowym musi być wyło 
niony zwycięzca, w powyższym me 
czu były werdykty merozstrzygnię 
te...

• ■•Jest prawdopodobne,

w początkach maja b. r. bokserzy 
polscy zmierzą się z pięśc;arzami 
włoskimi. Orlbędeie się to w ra­
mach spotkań reprezentacji zwią­
zków zawodowych Polsfii i Italii. 
Spotkanie rewanżowe nastąpi w 
jesieni b. r....

P-0'bki Związek Ldl-coatietyazny 
petecił POZLik praepr wxlzance z- 
mcwycli mistrzostw lekkoafclefvcz- 
ni’di Po-hf.u, w konkurencji n-.tskiej 
: żcńakiei. Mirtraostwa rozegrane zo 
stania w hsłi Xvojewódzkiego Ośrod­
ka WF w Poznaniu, w ternu nie 19 

już i 20 lutego br. (a)

że nie irmtna otworzyć clina.
ONA: (wygląda n zez oku ).
ON; — Ale 'rWcTw.'e to •« c ni: 

szkedr.i. Bo nrorfeby nas zawiać.
ONA: (wygląda przez okno).
ON: — Za to pogoda póekna. Pra­

wda- ?
ONA :— Prawda.
ON: — Ach, jaką pani śoostrze- 

gawcza! Może pani praeme w 
PIHM-i#?

OMA: — Nic,
ON: — To m .że w Centrali Ryb- 

nei?
ONA- — Nic.
ON: — Oczy wise e, że n'e. $knd 

p-ani do ryb! Pani na pewno jest ar­
tystka.

ONA: — Nie.
ON: —- Mcże pa- i n:e jest złwo- 

dcva artystką. Ale ;a przerauwrm w 
pani artystyczną duszą. Czy pair 
mahne?

OŃA: (ziewa) -— Nie,
ON: — A więc z pewnością pan 

gra na fortem anł.e albo na skrzyp­
cach.

ONA:
ON: -

— Na organkach.
Ach, jaka pani doweśpna,

ha, ha, ha? Świetny k.aw-"l. Założę 
(i-;, ż: pa i d.yiataie tańczy. Tak 
Ycr;:ys... Teypsy...

ONA: — Chora.
ON: — Kto chory? Pani chora? 

ivlnlß wo !y? Pan e ntocor...
ONA: (wesołe) — Już mi lepiej.
ON: — J?k mnie to c c ;zy! Co pa 

ni rebi w lHe 'clF'*:?
WA: — Pracu'c. .
ON: — JaĆ:żc meżna tak się prze­

męczać! Taka delikatna irtota, jr.k 
■vnj pow'rna nic nic reb ć, p wi l- 
na oprz-ć się :,n sijo.yim mężczyźnie. 
Może pójdziemy m kawę? Pckażę 
p-;ii noc e życic Gdvni. Gdzie pani 
mi-iszka i czv — sama?

ONA: — Razem z nTn.
ON: — Niech prjai n-'e rani serca! 

Prattclei to n etneE'«.’, żeby taka 
młoda, urocza kcblcta ł.jyla mężatką! 
Niech pzni pcwic, że nie. Prawdą, 
że r'e?

ONA: — Nie.
C-N: — A nic mówiłem? Pójdzie­

my na kawę?
Ora A (w raje).
ON: — więc tak?
ONA: (-.'vcad?f
ON: — \7iec jak?
ONA: (zcskakuc ze stop i?) — 

Więc nie.
ON: (zostaje w aut busi-e, skanije 

e.;?!y ze zdumienia).
Działo się to w pierwszych dn ach 

stycznia rot u pąńaNego 1949. Dzie- 
’e się ccózbnnis. OłĄzite sie, że n-'e 
fvszystk’e kcb ety łubin kswę.

ret.

w Polsce mumusi,.. kania
■ Xirabce wzrastającego 9tc>onvauia 

trsk-to-ów i samochodów, tak w rcił-
kca ja-nłciw.e, jak i w traiiiapoiM-c 

ko siła pcąiagtiwą sclr'-dr.i coraz bar­
dziej na drugi prac Peh&a jest jed­

y­nak 'krajem, w- którym kcń edg 
Wa dużą rólę, ziwhszcza w rtf’i»c- 
t'\vie. Krajcf.va MRo-.łła 'koni r.aso- 
wyali stała zatvsze na wysokim po- 
ziomrr.

Biraez stulecia nagrcmztfeilo się w 
kraju vrie'e cennych materiałów hi 
storyeznveh, dctyczacvch notteavh' k- 
nó, w pc-jta-c książek natrłcowycih, ob 
razów, rynsztunku końskiego i t. p

A/ celu upamiętnienia or?z zacho 
-.raut a historycznego rozw vu haclo 
* ’li koni w Polsce, z in*cjatvwy Pań 
stwowych Zat.łachW Cliown Ko i po­
wstał projekt założenia jedynego w

swo’m rodzaju muzeuri k mia.
Fprar.y otye.rkzacii muzeum kwv'a 

były cmnwłaoe na ostatnim zAraii'u 
przejrtziwiciełi Poń ;twcwrch Łakla- 
dó-.v Chci -u Komi, Związku Hodow­
ców Kc-u c“-az kiercwiłikó.y Stadingi 
Pr i’istW'S'wycb.

Juko raiejsee najlep'ci n-ad.aiace 3 ę 
na m-uzeuim przeznaczono miejsco- 
ykść Posadcwo w woj. poznańskim, 
S-he pret.rr.dzi się łic-dowlę kalii ra­
sowych.

Według plan 'i.v przyszłe muzeu-i 
byleby ptcra'cfc-nc r.a część naukowy 
i historyczną.

pieitądze na odpowiednie przysto- 
uowante budyn'ka w Pcrsadow-ie na 
miylcnjm postancwiono ztbaa.ć \v dro­
dze (Übrcwcliiiych składek wśród 
hodowców i ni/ośnłktiw kord.
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PRZEZWYCĘŻElilE CZASU
Powieść o lasach

Tium. z rosyjskiego W. K.

To wróży szczęście, jaK powiadaja —Dowiedziała An- 
fisa. v '

Do miasteczka przyszli 'późnym wieczorem. Rzeka w ur­
wistych brzegach ponuro szumiała. Na ulicach i trawnikach 
pobłyskiwały kałuże, zasypane połamanymi gałązkami. Mia­
steczko było całe roztrzepane burzą.

Najpierw wstąpili do Niny Porfiriewny. Nie było jej w 
domu. Mariewna oznajmiła, że Nina Porfirięwm poszła do 
Mikołaja Nikiticza. ^

— Po co? — z przestrachem zapytała Anffea.
Mariewna spojrzała na Anfisę i nic nie odpowiedziała: nie 

słyszała pytania.
Anfisa wybiegła na ulicę, Kola za nią. Kuzia chwileczką 

stał niezdecydownay, po czym poczłapał w kierunku domu.
*

,,Ależ burza nałamała chrustu! — pomyślał odrzucając no­
gą połamane gałęzie. — Zapewne znowu zwaliło matczyny 
płot". Zawsze po burzy płot był obalony i Kuzia musiał go 
naprawiać — sprzykrzyło mu sie to.

Na bruku głównej ulicy Kuzia ujrzał wyrwana przez de­
szczowe potoki ogromne głazy, arkusze zardzewiałej blachy, 
ł zagwizdał: to było nie byle co!

3. Siara jabłoń.
Zaledwie Mikołaj Nik.iicz położył sio, żeby odpocząć, za 

izeką rozległ się pierwszy grzmot. Mikołaj Nikiticz wstał nie­
chętnie: znowu jakoś rozpoczął dokuczać zastarzały wrzód żo­
łądka. Warto było by pójść do Niny Porfiriewny* Niewąlplł- 
wie znę-.yj] powie, że operacja jest nieuniknioną. A jaką tam

może być operacja, gdy stuknęła już sześćdziesiątka? Już le­
piej tak dożyć, bez operacji. Należy się tylko szanować: nie 
podnosić ciężarów, nie r odrywać sie.

Mikołaj Nikiticz zamknął zasuwy w piecach, wyszedł na- 
ganeczek, popatrzał na chmurę i pokiwał głową. Wiele już wi­
dział burz, ale ta mu się szczególnie nie podobała. Przez cała 
długo® cnmury przebiegał, dymiąc, żółty obłok, podobny do 
brudnej przędzy.

„Niska burza — określił Mikołaj Nikiticz. — Och, i bc- 
dzież waliło! Nie daj Boże'“

Obejrzał się na miasto. Ołowiane kopuły pobłyskiwały po­
sępnie, jak gdyby z wyrzutem spoglądając na chmury. Zza 
rzeki leciały, rozdziawiając dzioby i kracząc, wrony i chowały 
się na strychach. W opłotkach nawoływały się zaniepokojone 
koiriety.

Za rzeką, od strony 1'urzy, nadchodził towarowy pociąg. 
Run z lokomotywy rwał kłębami w górę i wydawał się nad­

zwyczajnie biały na tie ołowianego nieba.
Mikołaj Nikiticz popatrzył na sad. Od dawna niepokoiła 

go pewna okoliczność: w ciągu ostatnich trzech lat jar zbliżył 
się do samego sadu., w pewnym miejscu pochylił się nawet 
płot. Gdy Mikołaj Nikiticz zasadzał te drzewa, jar znajdował 
się od płotu nie mniej, niż c sto kroków.

„Zęby tylko sadu mc podryło" — pomyślał.
Kilka razy w przeciągu lata obchodził on jar i kombinował, 

co by można tu zrobić. Zauważył, że wyżłobienie, po którym 
woda deszczowa ściekała do jaru, przechodziło bardzo blisko 
od drugiego jaru, ciągnąecgc się w kierunku strumyka. Mi­
kołaj Nikiticz powziął plan przekopania rowu z wyżłobienia 
c!o lago sąsiedniego jaru. żeby skierować tam wodę w czasie 
siinych deszczów. Eyło jednak jakoś nieporęcznie to uczynić: 
na brzegu sąsiedniego jaru stała cudza chatka. Y/prawdzie 
nikt w niej nie mieszkał, fcyla ona zabita deskami, jednakże 
u i o wypadało.

czasie gdy Mikołaj Nikiticz rozmyślał nad tym, chmur»

zakryła słońce i przcpełzla przez rzekę. Złodziejska błyskawica 
rślepiła oczy.

Spadła ulewa. Mikołajowi Nikiticzowi przyszła do głowy 
zabawna myśl, że miasteczko ich, Liwny, dlatego tak się naj 
żywa, że bywają w nim takie silne ulewy.

Mikołaj Nikiticz cofnął się od progu. Wydało mu się, że 
W potokach wody, spadających z nieba, miota się .coś siwego, 
jak gdyby skakały w miejscu białe konie. Potem usłyszał lek- 

. kie trzeszczenie i zauważył, że płot powoli pochyla się w stro­
nę jaru.

— Boże, podmywa!'- - krzyknął Mikołaj Nikiticz i już nie 
myśląc o niczym naciągnął czapkę, zrudziałą kurtkę skórzaną, 
schwycił łopatę i gart-iac się pod dpszczem, ciężko pobiegł 
przez sad ku wyżłobieniu.k*"

Niosła się po nim brudna woda. Mikołaj Nikiticz przesko­
czył przez rowek, u^adf wymazał się w glinie, podniósł się 
jedn-ik i zaczął pośpiesznie przekopywać rów do sąsiedniego 
jaru.

Zielni a była lepka, przyklejała się do łopaty. Praca posu­
wała re powoli, do sąsiechrego jaru pozostawało jeszcze ze 
dwadzieścia kroków.

Y/oda spływała z czapki po twarzy, zalewana oczv i Mi­
kołaj Nikiticz Źle widział Raptem pjjfypomniał sobie o An- 
f i sie i przestał kopać: „Mój Doża! A jeżeli ulewa zastanie ich' 
w polu, w tych przeklętych nikolskich jarach? Niemożliwe! 
Przecie?,: nic są dziećmi. Gdzieś się schronią".

Mikołaj Nikiticz przeciągnął mokrym rękawem po twarzy 
Rpopatrzył na sad: plot już się cały zawalił i woda rozmy­
wała świeżą ziemię po jego drugiej stronię.

Mikołaj Nikitiez rzuci! łopatę. Ujrzał, jak za starą jabło­
nią osunął się.duży płat ziemi. Jabłoń pochyliła się. W roz­
ciął tej ziemi ukaz*£y się ciemne korzenie sąsiedniej młodej ja­
błoni, starały się one zau-zyruaś osuwajyłlj się ziemię, były je- 
ćun\k za słabe.

(Ciąg dalszy jutro)


